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SPORT

POWIAT SOKOŁOWSKI

SIEDLCE

SIEDLCE

To kolejna z odsłon oszczędności wprowadzanych wmieście.
Mieszkańcymogą zapomnieć o świątecznymoświetleniu. Nie po-
jawią się świąteczne iluminacje, zabraknie także oświetlonych
drzew. Zostaną postawione jedynie aniołki, które choć trochę
ucieszą oczymieszkańców. STRONA 2

WdebiucieMarka Saganowskiego Pogoń bezbramkowo zremiso-
wała z liderem z Kołobrzegu i spadła na ostatniemiejsce w tabeli.
Nowy trener siedleckiego drugoligowca niemiał wiele czasu na
pracę, ale brak porażki z klasowym rywalemmożna traktować ja-
ko dobry prognostyk. STRONA 22

Wicepremier, minister rolnictwa i rozwojuwsi Henryk Kowalczyk
spotkał się zmieszkańcami kilkumazowieckich gmin. STRONA 9

Jednogłośnie podjęto uchwałę w sprawie określenia warunków
i trybu finansowania zadań z zakresuwspierania rozwoju sportu
na terenie Siedlec. STRONA 7

Wyjątkowo jednogłośni

Nocne oszczędzanie

Nudny debiut trenera

Biogazownia - dobre
rozwiązanie

Kobieta nie przyznała się do za-
rzutu i złożyła sprzeczne z usta-
leniami śledztwa zeznania. Da-
mian G., konkubent matki
dziecka, przyznał się do zabój-
stwa i ukrycia zwłok Leonka
w grobie pod domem. Odmówił
jednak składania dalszychwyja-
śnień. Do Sądu Rejonowego
w Siedlcach dowieziono Karoli-
nę W. i jej przyjaciela Damiana
G. podejrzanych o zabójstwo Le-
onka, synka Karoliny. Z uwagi
na to, że kobieta jest w zaawan-
sowanej ciąży, przed salą roz-
praw czekali na ewentualnewe-
zwanie ratownicy pogotowia.
Prokurator Okręgowy w Siedl-
cach obu osobom przedstawił
zarzuty zabójstwa chłopczyka,
wnioskując do sądu o zastoso-
wanie wobec podejrzanych
tymczasowego aresztowania.
Siedlecki Sąd Rejonowy przy-
chylił się do wniosku prokura-
tury i aresztował na okres 3
miesięcy KarolinęW. i jej przyja-
ciela. STRONA 2

O tej sprawiemówi cały kraj.
Zwyrodnialcy zabili Leonka
GMINA GARWOLIN/SIEDLCE
Sąd aresztował na 3miesiące 19-letnią KarolinęW. i jej partnera 19-
letniego Damiana G. za zabójstwo synka Karoliny, 4-letniego Leonka.
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W tym roku kapituła Nagród
Siedleckiego Jacka postanowiła
przyznać nagrodę w trzech katego-
riach, które zmieniły się pod
upływem lat. Po raz pierwszy zosta-
ła doceniona pedagogika.

STRONA 3
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GMINA
GARWOLIN/
SIEDLCE
Sąd Okręgowy
w Siedlcach aresztował
na trzy miesiące 19-
letnią KarolinęW. i jej
partnera, 19-letniego
Damiana G., za
zabójstwo synka
Karoliny, 4-letniego
Leonka.

Kobieta nie przyznała się do za-
rzutu i złożyła sprzeczne z usta-
leniami śledztwa zeznania, na-
tomiast Damian G., konkubent
matki dziecka, przyznał się do
zabójstwa i ukrycia zwłok Leon-
ka w grobie pod domem. Od-
mówił jednak składania dal-
szychwyjaśnień.
Do Sądu Rejonowego w Siedl-
cach dowieziono Karolinę W.
i jej przyjaciela Damiana G. po-
dejrzanych o zabójstwo Leonka,
synka Karoliny. Ponieważ ko-
bieta jest w zaawansowanej cią-
ży, przed salą rozpraw czekali
na ewentualne wezwanie ra-
townicy pogotowia. Prokurator
Okręgowyw Siedlcach obu oso-
bom przedstawił zarzuty zabój-
stwa chłopczyka,wnioskując do
sądu o zastosowanie wobec po-
dejrzanych środka zapobiegaw-
czego w postaci tymczasowego
aresztowania. Siedlecki Sąd Re-
jonowy przychylił się do wnio-
sku prokuratury i aresztował
ich na 3miesiące.
Wyrodnamatka nie przyzna-

ła się dopostawionych jej zarzu-
tów, przedstawiała sprzeczne
zeznania z faktami, jakie ustalili
śledczy. Damian G. przyznał się
do zabójstwa chłopca, odma-
wiając składania zeznań. Oboj-
gu zabójcom Leonka grozi doży-
wocie.
- Sąd, aresztując tymczasowo

matkę chłopczyka oraz jej zna-
jomego, wziął pod uwagęwyso-
ką karę przewidzianą w kodek-
sie za tego typu przestępstwo,
obawęmatactwaw sprawie, do
którego mogłoby dojść, gdyby
osoby te pozostawały nawolno-
ści -dowiadujemy się w siedlec-
kiej Prokuraturze Okręgowej. -
Śledztwo jest na początkowym
etapie i musimy w nim wyko-
nać szereg czynności, by dogłęb-
nie zbadać sprawę - informuje
Krzysztof Czyżewski z Prokura-
turyOkręgowejw Siedlcach. - Ja-
ko że wykonana sekcja zwłok
nie dała nam odpowiedzi na
wiele pytań i nie wyjaśniła przy-
czyn zgonu chłopczyka, zacho-
dzi potrzeba wykonania badań
histopatologicznych, by dowie-
dzieć się, co wydarzyło się, że
dziecko straciło życie. Do tego
celu pobranowycinki narządów
wewnętrznych chłopca, których
specjalistyczne badania przybli-
żą nam okoliczności śmierci -
podkreśla.
Ciało 4,5-letniego Leosia zna-

leziono w środę, 26 październi-
ka, zakopane w płytkim grobie
na terenach leśnychpodGarwo-
linem. Chłopiec zawinięty był
w koc. Wszystko zaczęło się
jednak od zgłoszenia 63-letniej
prababci Leona, która zawiado-
miła policję, że odwielumiesię-
cy nie ma kontaktu z prawnu-

kiem i boi się, że stało się coś
złego. Po tym zawiadomieniu
policja zatrzymałamamę chłop-
czyka KarolinęW. i jej przyjacie-
la Damiana G. Znajomy matki
Leosia przyznał się do spowodo-
wania śmierci dziecka i wska-
zał, gdzie je zakopał.
Od razu po znalezieniu ciała

chłopca ruszyła cała machina
czynności prawnych. Karolina
do 18. roku życia razem z Le-
onemmieszkali u swojej babci,
która sprawowała nad dziec-
kiemwładzę rodzicielską.
Kobieta opiekowała się

wnuczką i prawnukiem do peł-
noletności, ale kiedy Karolina
skończyła 18 lat, sytuacja uległa
zmianie. Uzyskała wówczas peł-
ną opiekę nad swoimdzieckiem
i postanowiła wyprowadzić się
od babci. Karolinie i jej konku-
bentowi przeszkadzało, że bab-
cia ingeruje w ich życie, bo star-
sza pani postępowała tak, by Le-
osiowi zapewnić wszystko, nie
licząc się ze zdaniem niedo-
świadczonej matki. W przypły-
wie gniewu Karolina z synkiem
i konkubentemwyprowadziła
się, mówiąc dziecku, że jego
prababcia nie żyje.Wyprowadzi-
li się i przepadli gdzieś. 63-latka
odchodziła od zmysłów. Szuka-
ła prawnuczka i jegomatki, ale
na nic to się nie zdało. Zawiado-
miławięc policję, że odmiesięcy
nie widziała Leosia. Śledczy na-
mierzyli parę, która z 8-mie-
sięcznym dzieckiem zamieszki-
wała w jednej z miejscowości
pod Ciechanowem. Wtedy
wszystko wyszło na jaw, że Le-
onka zabili, gdy mieszkali
wGórkach podGarwolinem.

AW

Aresztowani za
zabójstwo

SIEDLCE
To kolejna z odsłon
oszczędności
wprowadzanych na
terenie miasta.

Niedawno podano do
inforrmacji, żemieszkańcymo-
gą zapomnieć o świątecznym
oświetleniu. Choć jest to zrozu-
miała, to na pewno przykra
wiadomość dla miłośników
świątecznego klimatu. Nie poja-
wią się świąteczne iluminacje,
zabraknie także oświetlonych
drzew. Jak wiadomo, zostaną
postawione jedynie aniołki, któ-
re choć trochę ucieszą oczy
mieszkańców.
Jednak to nie koniec

oszczędnościowych pomysłów.
Urządmiasta poinformował, że
w związku z wprowadzanymi

oszczędnościami zostanąwpro-
wadzone równiez ograniczenia
w oświetleniu. Najświeższy ko-
munikat precyzuje, że oświetle-
nie nad zalewem będzie funk-
cjonowało do godziny 23.00.
Nowe zasadymają być wpro-

wadzone 3 listopada. Dlatego je-
śli wybieracie się na nocny spa-

cer lub przejażdżkę nad zale-
wem, zabierzcie z sobą latarkę.
Choć z liczne opinii mieszkań-
ców wynika, że po 23.00 i tak
nikt nad zalewemnie spaceruje,
zdażali się i tacy, którzy właśnie
nocną poręwybierali na odżyw-
czy spacer czy joging. Jak będzie
teraz? PM

Nocne oszczędzanie w mieście

Sylwia Jelonek....25 632 79 77...kom. 795 541 362...biuro@zyciesiedleckie.pl

Leszek Koper

Redaguje: Kamil Sulej
m@il: ksulej@zyciesiedleckie.pl
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30 października na terenie Par-
ku Handlowego Arche po raz
drugi odbyło się Rolkowisko
w klimacie Halloween.

Mali mieszkańcy Siedlec
i okolic przybyli w upiornych
strojach, a animatorki zadbały
o „straszne” makijaże.

Na placu instruktorzy jazdy
na rolkach i deskorolce uczyli
dzieci jazdy i nowych trików.
Zorganizowali również grę
w piłkę na kółkach i zawody
drużynowe.

Wewnątrz gospodarze Cafe
Fryderyk przygotowali dla przy-
byłych dyniowe menu. Można
było skosztować dyniowych
pizzerinek, nieziemskich słod-
kości oraz mocno rozgrzewają-
cej kawy i herbaty. Dzieci mogły
również zrobić i udekorować
swoje ciasteczka, które później
chętnie chrupały.

Na pierwszym pietrze budyn-
ku Pracownia Fundacji Leny
Grochowskiej zadbała o warsz-
taty krawieckie, ceramiczne

i malarskie. Dzieci pod czujnym
okiem instruktor Małgosi Rek
wykonały akwarelowe dzieła
sztuki, które od ręki zostały
oprawione w papierowe ramki
3D. Najmłodssi mogli skorzystać
z okazji do wyszywania i wyci-
nania jesiennych ozdoób z mate-
riału. Każdy z uczestników mógł
również wykonać własny glinia-
ny lampion oraz dekorację z dy-
ni, które zapewnią halloweeno-
we nastrój w domach.

W trakcie niedzielnego
wydarzenia odbył się też kon-
kurs na najlepszy strój, w któ-
rym liczyła się pomysłowość i te-
matyka związana z Halloween.

Na zakończenie wieczoru na
scenie Cafe Fryderyk gościnnie
wystąpiła Kapela Zbucka przy-
grywając muzyczne utwory co-
untry, rocku i bluesa.

Całość wydarzenia cieszyła się
ogromnym zainteresowaniem,
a dzieci bardzo chętnie uczestni-
czyły we wszystkich zajęciach
i pozowały do zdjęć. ID

SIEDLCE

Duchy, czarownice i dyniowe przysmaki na siedleckim Rolkowisku.
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Halloweenna kółkach

redakcja@zyciesiedleckie.pl

28 października w Muzeum Re-
gionalnym w Siedlcach odbyło
się tegoroczne rozdanie Nagród
Złotego Jacka.

Nagroda ta ma długoletnią
tradycję, bo przyznawana jest
już od ponad 20 lat. W bieżącym
roku kapituła składająca się
z przedstawicieli zarządów: Sie-
dleckiego Towarzystwa Nauko-
wego, Muzeum Regionalnego
w Siedlcach i Siedleckiego Sto-
warzyszenia Społeczno-Kultu-
ralnego „BRAMA” postanowiła
przyznać nagrodę w trzech ka-
tegoriach, które zmieniły się
pod upływem lat.

Pierwszą kategorią były osią-
gnięcia naukowe, druga doty-
czyła publikacji wiedzy i popula-
ryzacji nauki, a trzecia - osią-
gnięć artystycznych.

W bieżącym roku nagroda
Złotego Jacka za osiągnięcia na-
ukowe trafiła do dr. hab., prof.
UPH, Anny Klim-Klimaszew-
skiej. Po raz pierwszy została
doceniona pedagogika. Do tej
decyzji przyczyniły się liczne pu-
blikacje naukowe, konferencje,
współpraca międzynarodowa,
a także działania w środowisku
lokalnym.

Nagroda za popularyzację

wiedzy o regionie powędrowała
w tym roku do oddziału „Podla-
sie” Polskiego Towarzystwa Tu-
rystyczno-Krajoznawczego, któ-
re zdobyło ogromne uznanie za
organizowanie ruchu turystycz-
nego, działania przewodników
oprowadzających i przedstawia-
jących historię miasta i okolic.
Statuetkę odebrała Anna Kirch-
ner.

Złoty Jacek w kategorii osią-
gnięć artystycznych przyznany
został Bożenie Wojciuk, kierow-
nikowi artystycznemu Zespołu
Pieśni i Tańca „Chodowiacy”. Ta
decyzja nie zaskoczyła obec-
nych gości spotkania. Podczas
gali 50-lecia działalności „Cho-
dowiaków” było prawie pewne,
do kogo trafi ta nagroda. Boże-
na Wojciuk została wyróżniona
za zasługi na rzecz popularyza-
cji kultury i kultury ludowej re-
gionu.

Czy spośród dużej liczby zgło-
szeń ciężko jest wybrać tylko 3?

- Akurat w przypadku tych
kandydatów wątpliwości nie
było - powiedział Tadeusz Boru-
ta, prezes Siedleckiego Towarzy-
stwa Naukowego. - Gdy ludzie
podejmują działania w oparciu
o swoje pasje, widać ich zaanga-

żowanie i ciągłą gotowość do
działania, a takie sukcesy widać
z daleka - dodał.

Całość wydarzenia odbyła się
w uroczystej i wzruszającej at-
mosferze. Szczególnie emocjo-

nalne było pojawienie się na ko-
niec Zespołu Pieśni i Tańca
„Chodowiacy” - wywołało wiele

emocji zarówno u pani Wojciuk,
jak i zebranych gości.

ID

SIEDLCE

Po raz kolejny wyróżniono za promocję regionu siedleckiego osoby wy-
różniające się osiągnięciami naukowymi i nie tylko.

Złote statuetki Jacka przyznane

Redaguje: Kamil Sulej
m@il: ksulej@zyciesiedleckie.pl
tel. 795 541 360
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POWIAT
WGROWSKI
Listopad jest miesiącem,
w którym przypadające
święta i rocznice tworzą
atmosferę zadumy
i pamięci o nieobecnych
już bliskich, a także
licznych bohaterach,
którzy swoje życie lub
długie lata pracy
ofiarowali Ojczyźnie.

Wyrazem naszego szacunku dla
nich wszystkich są wizyty na
cmentarzach, modlitwy, wspo-
mnienia, kwiaty składane na
mogiłach i zapalane tam znicze.
Ta przekazywana z pokolenia na
pokolenie tradycja kształtuje po-
stawy i rodzi nadzieję, że dzieło
przodków będzie kontynu-
owane. Dlatego winniśmy
wspierać i popularyzować
wszelkie inicjatywy młodzieży,
które są tego kontynuacją.

Na szczególne uznanie zasłu-
gują takie jak uczniów szkół
z Pniewnika w gminie Korytnica
oraz z Węgrowa. Już po raz czter-
nasty na cmentarzu parafial-
nym w Węgrowie będą kwesto-
wać uczniowie węgrowskich
szkół: Zespołu Szkół Ponadpod-
stawowych im. Jana Kochanow-
skiego, I Liceum Ogólnokształ-
cącego im. Adama Mickiewicza,
Szkoły Podstawowej nr 1 im. J.
D. Krasińskiego, Szkoły Podsta-

wowej nr 2 im. Jana Pawła II
oraz członkowie Towarzystwa
Miłośników Ziemi Węgrowskiej.
Zebrane środki przeznaczone
będą na renowację nagrobków
Bronisława Myślińskiego i Poli-
karpa Jastrzębskiego. Dotych-
czas Towarzystwo odrestauro-
wało 18 nagrobków za kwotę
231.842 zł. Uczniowie I Liceum
Ogólnokształcącego im. Adama
Mickiewicza w Węgrowie w ra-
mach akcji „Pamiętamy o zmar-
łych nauczycielach i pracowni-
kach szkoły” sprzątają groby za-
łożycieli, nauczycieli i pracowni-
ków liceum na cmentarzach
rzymskokatolickim i ewangelic-
kim w Węgrowie oraz zapalą na
ich grobach znicze.

Na szczególne uznanie zasłu-
guje młodzież ze szkoły
w Pniewniku, która z nauczy-
cielką historii Renatą Osmólską
uporządkowała otoczenie grobu
oficera powstania listopadowe-
go i uczestnika Wielkiej Emigra-
cji we Francji po upadku po-
wstania. Grób ten samotnie po-
został na terenie dawnego
cmentarza przy kościele w tej
miejscowości.

O losach, udziale w walkach
pod Liwem, Siedlcami, Jarnica-
mi, Ostrołęką tego oficera uła-
nów pochodzącego ze wsi Rą-
bież w gminie Korytnica pisali-
śmy w ostatnim numerze „Ży-
cia Siedleckiego”. Nagłośniliśmy
historię porucznika Macieja Ro-
guskiego na prośbę turysty, mi-
łośnika historii, który podróżu-
jąc Wielkim Gościńcem Litew-
skim zainteresował się informa-

cją na tablicy o historii Pniewni-
ka i okolicznych miejscowości.

O pomnik ten przez lata dba
młodzież miejscowej szkoły
i miejscowi proboszczowie. Na-
szą intencją było zainteresowa-
nie nim także władz najbogat-
szej gminy w powiecie oraz wiel-
ce zasłużonego dla regionu sto-
warzyszenia Wielki Gościniec Li-
tewski. Pomnik ten ponad 150
lat temu zbudowano solidnie,
ale czas robi swoje i wymagać
będzie on prac konserwator-
skich. Jak na razie cieszymy się
z działań podjętych przez mło-
dzież i nauczycieli ze szkoły
w Pniewniku. Oby tylko aktyw-
ność przedstawicieli władz sa-
morządowych różnych szczebli
nie ograniczała się do wygłasza-
nia okolicznościowych prze-
mów, składania wieńców i foto-
grafowania się podczas obcho-
dów rocznic i świąt narodowych
na okazjonalnych uroczysto-
ściach.

Będziemy powracać do spra-
wy renowacji tego pomnika.
Przemawia za tym także to, że,
jak już pisaliśmy, dzięki kwe-
stom i działaniom śp. Jadwigi
Giers odrestaurowany został na
węgrowskim cmentarzu po-
mnik księdza Jana Roguskiego
(1808- 1886), brata pochowane-
go w Pniewniku oficera. Przez
wiele lat pełnił on posługę ka-
płańską w Liwie i Węgrowie.
Sprawowana przez niego jako
proboszcza opieka nad prześla-
dowanymi na Podlasiu unitami
oraz represje, które spotkały go
ze strony władz carskich, zade-

cydowały, że jego dokonania
i zasługi zostały opisane w po-
mnikowym dziele bp. Pawła Ku-
bickiego „Bojownicy Kapłani za
sprawę kościoła i ojczyzny w la-
tach 1861- 1915”. Oba pomniki są
ważnym świadectwem naszej
historii. Dlatego będziemy przy-
pominać, że pniewnicki pomnik
oficera ułanów walczącego pod
Liwem, Siedlcami, Grochowem i
Ostrołęką, opatrzony napisem:
„S.P. Maciej Roguski Oficer B.
Wojsk Polskich Przeżywszy Lat
72 U.M . 19 grudnia 1870 R.” wi-
nien być otoczony opieką nie
tylko uczniów miejscowej szko-
ły.

Według Roberta Bieleckiego,
autora „Słownika Biograficzne-
go oficerów powstania listopa-
dowego”, Maciej Roguski wstą-
pił do armii Królestwa Polskiego
21 sierpnia 1820 r., a 11 kwietnia
1824 r. został podoficerem 1
Pułku Ułanów. 8 czerwca 1831 r.,
podczas powstania listopado-
wego, został mianowany pod-
porucznikiem 1 pułku ułanów,
a 10. czerwca skierowany do 6
pułku strzelców konnych. 12
lipca został przez gen. Giełguda
awansowany na porucznika te-
go pułku. Przybył do Francji 2
marca 1832 ro. i „Należał począt-
kowo do zakładu w Besancon,
nie wziął udziału w wyprawie
frankfurckiej, 17.5.33 wysłany
do St -Brieic”.

Pomnik w Pniewniku powi-
nien być także świadectwem pa-
mięci o mieszkańcach okolicz-
nych wsi, którzy wspierali pol-
skich ułanów walczących z ro-

syjskimi wojskami. Oni zasłu-
gują na takie upamiętnienie.
Maciej Roguski wraz ze swoim
pułkiem ułanów brał udział
w walkach w Puszczy Białowie-
skiej i 31 maja pod Lidą. Po od-
delegowaniu do 6 pułku strzel-
ców konnych walczył 19 czerw-
ca pod Wilnem, a 10 lipca pod
Powondeniem. 19 lipca 1831 r.

z Korpusem generała Chłapow-
skiego przeszedł do Prus. Wielo-
krotnie namawiany przez rodzi-
nę, dopiero w 1852 r. podjął sta-
rania o zgodę władz na powrót
do kraju. Maciej Roguski po-
wrócił do kraju po 1863 r. Zmarł
19 grudnia 1870 r. w Szczuro-
wie. LK

Czy tylko młodzież o tym pamięta?
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SIEDLCE
Przełom października
i listopada to
szczególny czas, gdy
pamięcią wracamy do
tych, których z nami już
nie ma.Wspominamy
ich, przywołujemy
wydarzenia, anegdotki,
historie. Ile razy
zdarzało się, że jakieś
słowo, melodia, zapach
albo smak powodują
wędrówkę w rejony
odległe, przywołują
nagle twarze
nieobecnych?

Również dwie szkoły - Centrum
Kształcenia Ustawicznego w Sie-
dlcach oraz Centrum Kształce-
nia Ustawicznego nr 5 w War-
szawie - wyruszyły 20 paździer-
nika w taką podróż w ramach
nawiązanej współpracy.

- Postanowiliśmy od tego ro-
ku szkolnego rozpocząć inno-
wację, która będzie miała różne
cele. Jednym z nich jest zacho-
wanie pamięci o ważnych dla
historii, tradycji i kultury nasze-
go kraju postaciach oraz wyda-
rzeniach. Nie chcemy jednak
wtłoczyć naszych słuchaczy
w ławki szkolne i z tej perspek-
tywy opowiadać. Stawiamy na
pozalekcyjne formy zdobywa-

nia wiedzy. Stąd pomysł na in-
nowację „Wiedza jest fascynują-
ca!” realizowaną we współpracy
z siedleckim Centrum - mówi
Beata Giziewicz, dyrektor war-
szawskiego CKU.

- Wycieczka to tylko jedna
z form, którą będziemy wyko-
rzystywać do pracy ze słucha-
czami, oprócz niej planujemy
seminaria i wizyty studyjne.
Podstawą innowacji jest współ-
praca, wymiana doświadczeń,
integracja słuchaczy i nauczy-
cieli - dodaje Edyta Biarda, dy-
rektor siedleckiej placówki.

Pierwszym ze wspólnych
spotkań był całodniowy wyjazd
do Warszawy przedstawicieli
siedleckiego CKU. Zaplanowano
wizytę na wojskowych Powąz-
kach oraz w Muzeum Historii
Żydów Polskich POLIN. Na
uczestnikach wrażenie zrobiła
wiedza i sposób pokazywania
historii ukazany przez Andrzeja
Obryckiego, który na co dzień
jest nauczycielem warszawskie-
go Centrum. W czasie oprowa-
dzania grupy po Powązkach od-
woływał się do swoich doświad-
czeń, łączył różne zdarzenia
z przeszłości, sięgał po cieka-
wostki i anegdoty przybliżające
osoby, przy mogiłach których
grupa się zatrzymywała. Uczest-
nicy wyprawy, zostawiając swo-
je opinie, wskazywali to, co zro-
biło na nich największe wraże-
nie:

- Na Powązkach byłem pierw-
szy raz, pomimo tego, że miesz-

kam niedaleko Warszawy. Po-
wązki zrobiły na mnie ogromne
wrażenie. Uświadomiłem sobie,
jak wielu żołnierzy, ludności cy-
wilnej, sanitariuszek oddało ży-
cie za to, żebyśmy mogli żyć
w wolnym kraju. Zobaczyłem
też mogiły symboliczne: boha-
terów, ludzi niezłomnych, któ-
rych ciał nie odnaleziono, któ-
rzy zginęli w niewyjaśnionych
okolicznościach.

- Powązki to miejsce wyjątko-
we, z jednej strony nie można
tu nie myśleć o przemijaniu, a
z drugiej strony spoczywają tu
ludzie np. ze świata kultury, na-
uki, sportu, którzy osiągnęli
w życiu sukces. I motywują nas
do życia, do spełniania marzeń,
do odwagi.

- Zapamiętam las krzyży. Mo-
giły zbiorowe. To miejsce zmu-
sza do refleksji nad trudną hi-
storią naszego kraju, ale też da-
je nadzieję, że pamięć o wielkich
czynach potrafi przetrwać, jeśli
jest pielęgnowana.

- Spacer po Powązkach był dla
mnie dużą dawką historii, wie-
dzy o ludziach i czasach, w któ-
rych żyli. Bardzo dużo się do-
wiedziałam, na pewno wrócę
tam ze znajomymi.

- Największe wrażenie zrobiły
na mnie proste krzyże. Ich
liczba i wiek tych, którzy pod ni-
mi spoczywają, poruszyły mnie.
Znaczna część poległych ma
mniej lat niż ja. To zmienia per-
spektywę patrzenia na świat.

- Największe wrażenie zrobiła

na mnie „Łączka”. Te proste
krzyże i zawieszone na nich fo-
tografie, które sprawiają, że su-
cha informacja z podręcznika
o tych, którzy zginęli, staje się
konkretnym człowiekiem.
Zwróciłam też uwagę na tę
część poświęconą pamięci har-
cerek i sanitariuszek zamordo-
wanych przez Niemców na te-
renie szpitala na Woli w 1944.
Uderzyły mnie kolorowe foto-
grafie ustawione na mogiłach,
te twarze wyglądające tak bar-
dzo współcześnie i wiek 14, 16
lat. Pomyślałam, że wszystkie
dziewczyny są młodsze ode
mnie o kilka lat. Zastanawiałam
się, dlaczego ludzie bywają wo-
bec siebie tak potwornie okrut-
ni i bezwzględni.

Młodzi ludzie w swoich opi-
niach pisali głównie na temat
mogił poległych w powstaniach
i wojnach, ale zatrzymywali się
i żywo dyskutowali przy gro-
bach ludzi ze świata kultury,
sportu, publicystyki, polityki.
W czasie spaceru po Powązkach
uwagę przykuwały symboliczne
realizacje pomników (jak choć-
by uchylone drzwi na pomniku
Henryka Wujca) czy napisy (np.
ten na grobie Jerzego Ficowskie-
go z prośbą „o błogosławień-
stwo uśmiechu i łaskę pogody
ducha zamiast westchnień
i smutku” czy Janusza Stannego
o aniele - frasobliwym stróżu
pamięci, który „przemienia wy-
rok Boski w czułą pamięć pełną
troski”).

Drugą część wycieczki sie-
dlecko-warszawska grupa pro-
jektowa spędziła w Muzeum Hi-
storii Żydów Polskich POLIN.
Jest to jedno z najnowocześniej-
szych muzeów. Inspiracją dla je-
go powstania było otwarcie
w 1993 r. Muzeum Holokaustu
w Waszyngtonie. Wówczas po-
jawiła się idea, by stworzyć mu-
zeum, które będzie mówić nie
tylko o historii zagłady Żydów,
ale przedstawiać historię ich ży-
cia w Polsce. Muzeum zaczęło
działać w 2013 r. Uczestnicy wy-
cieczki poznali tysiącletnią hi-
storię Żydów żyjących na tere-
nie Polski ukazaną na wystawie
stałej składającej się z 8 sal.
W każdej z nich znajduje się wie-
le ciekawych eksponatów - do
oglądania, słuchania i interak-
tywnych. Każdy znajdzie dla sie-
bie coś, co z pewnością go zain-
tryguje.

Jedna z uczestniczek wyciecz-
ki pisała po jej zakończeniu: -
Ponad 2 godziny wędrówki
z przewodnikiem to zdecydo-
wanie zbyt krótki czas na do-
kładne zapoznanie się ze
wszystkim. Wzrok przyciągały
i przedwojenne gazety, i rekon-
strukcja drewnianej synagogi,
i wyposażenie domu, i przedwo-
jenna kawiarnia literacka, i kino
z wyświetlanymi i nakręconymi
w Polsce filmami w jidysz,
i tramwaj przemykający przez
teren warszawskiego getta, i do-
kumenty oraz listy z 1968 roku.
Nie sposób było w tak krótkim

czasie zatrzymać się i dotknąć
wszystkiego. Chcę tu wrócić
i spróbować choćby zatańczyć
w saloniku przedwojenny szla-
gier- tango według schematu
kroków umieszczonych w sali.

Jak ocenić początki realizacji
innowacji? Najlepiej zrobią to
uczestnicy i organizatorzy. Jed-
na z uczestniczek dokonała re-
cenzji tej aktywności: - Wyciecz-
ka do Warszawy na Powązki by-
ła interesująca i godna uwagi.
Wyjątkowe pomniki przykuwa-
ły wzrok i poruszały wewnętrz-
nie ze względu na upamiętnie-
nie ofiar tragedii, bohaterów
wojennych i wielu wybitnych
osobistości. Wrażenie zrobiło
na mnie również muzeum Po-
lin w którym poznałam historię
polskich Żydów. Wyjazd był dla
mnie ważną i poruszającą lek-
cją historii. Polecam wszyst-
kim.

Beata Giziewicz, podsumo-
wując pierwsze spotkanie, mó-
wiła: - Na jednej ze ścian mu-
zeum wyświetlane są wpisy
zwiedzających, w których poda-
ją oni powody, dla których przy-
szli do POLIN. Jeden z nich
brzmiał: „Bo mama z ciocią
mnie zmusiły”. Wierzę, że tym,
którzy zdecydowali się wziąć
udział w naszej innowacji, będą
przyświecały zgoła odmienne
motywacje. Mam nadzieję, że
po zakończeniu tego projektu
jego uczestnicy powiedzą, że by-
li w nim, bo „wiedza jest fascy-
nująca”. MM

SIEDLCE/
REGION
Wczasie wysokiej inflacji,
drożyzny i gospodarczej
niepewności prowadzenie
biznesu, zwłaszcza
małego czy średniego, nie
jest łatwym zadaniem.
Skąd czerpać środki na
nowe inwestycje i rozwój
przedsiębiorstwa?

Pomaga samorząd wojewódz-
twa, m.in. przez udzielanie po-
życzek na preferencyjnych wa-
runkach, które oferuje Mazo-
wiecki Regionalny Fundusz Po-
życzkowy. Z jego oferty skorzy-
stało już 71 przedsiębiorców
z regionu siedleckiego i powiatu
mińskiego.

Powołany przez samorząd
województwa Mazowiecki Re-
gionalny Fundusz Pożyczkowy
już od 18 lat wspiera przedsię-
biorców działających na terenie
Mazowsza. W ramach różnych
programów Fundusz udziela po-
życzek nie tylko przedsiębior-
com, ale także samorządom i in-
stytucjom. W obecnej ofercie
Funduszu można znaleźć po-
życzki na znacznie bardziej pre-
ferencyjnych warunkach od
ogólnodostępnych, co znacząco
może pomóc w okresie trud-
nym dla rozwoju gospodarki.

Jak mówi członkini zarządu
województwa Janina Ewa Orze-

łowska, samorząd wojewódz-
twa chce jeszcze lepiej dotrzeć
z ofertą pożyczkową do przed-
siębiorców działających
w mniejszych gminach i powia-
tach.

- Działania lokalnych przed-
siębiorstw przekładają się nie
tylko na wymierne wyniki fi-
nansowe i statystyki, ale też na
jakość życia w mniejszych miej-
scowościach. Gdy rozwija się lo-
kalny rynek usług, mieszkańcy
mają się gdzie spotkać, zorgani-
zować wydarzenia rodzinne czy
spędzić ciekawie czas - dodaje.

Ponad 200mln zł dla przed-
siębiorców

Suma pożyczek udzielonych
przez MRFP to już ponad 211
mln zł. Sięgnąć po pożyczkę de-
cyduje się coraz więcej przedsię-
biorców z mniejszych powiatów
i miejscowości. W regionie sie-
dleckim oraz powiecie mińskim
z oferty MRFP skorzystało do tej
pory 71 pożyczkobiorców. Wła-
dze Funduszu chcą zachęcić ko-
lejnych.

- Prowadzimy nabór na ostat-
nie w tym roku pożyczki. To
m.in. pożyczka hipoteczna, ale
można zdobyć też środki na roz-
wój czy wprowadzanie szeroko
pojętych innowacji - mówi Kry-
stian Malesa, członek zarządu
Mazowieckiego Regionalnego
Funduszu Pożyczkowego. - Kosz-
ty pożyczek są kilkukrotnie niż-
sze niż w bankach, gdyż działa-
my jako instytucja samorządu
województwa i nie pobieramy

od pożyczkobiorców żadnych
dodatkowych opłat - podkreśla.

Korzystają siedleckie firmy
Z oferty Mazowieckiego Re-

gionalnego Funduszu Pożyczko-
wego skorzystała m.in. rodzin-
na firma Panderosa, którą pro-
wadzą Inga Myszka i Marcin
Myszka z Siedlec. Przedsiębior-
stwo prowadzi działalność ga-
stronomiczną i rozrywkową.

Właściciele prowadzą m.in.
salę weselną, restaurację „Kuch-
nia Ogińskiej” w centrum Sie-
dlec i bistro na Uniwersytecie
Przyrodniczo-Humanistycznym.
Firma dostarcza także wyżywie-
nie dla dwóch pobliskich zakła-
dów pracy. Właściciele prowa-
dzą także park rozrywki pod na-
zwą „Park Przygody”, gdzie na
odwiedzających czekają park li-
nowy i statkowy, trampoliny,
tor dla quadów czy pole paint-
ballowe. Pożyczka z MRFP po-
zwoliła z kolei na kolejne rozsze-
rzenie działalności i budowę sa-
moobsługowej ekologicznej
myjni samochodowej.

Pożyczka hipoteczna
Jest udzielana małym i śred-

nim przedsiębiorstwom na in-
westycje w nieruchomości na
terenie województwa. Przedsię-
biorcy mogą za środki z pożycz-
ki kupić grunty, budynki lub ich
części, przystosować budynki do
potrzeb działalności gospodar-
czej czy przeznaczyć je na pokry-
cie kosztów związanych z proce-
sem inwestycyjnym w nieru-

chomości, np. kosztów doku-
mentacji projektowej, opłat z ty-
tułu pozwoleń, zgód, kosztów
nadzoru itp.

Maksymalna kwota pożyczki
to 1 mln zł i do 90 proc. wartości
projektu. Okres spłaty wynosi
do 120 miesięcy, a oprocento-
wanie jest stałe - 7,77 proc.
w skali roku. Oferta umożliwia
karencję w spłacie kapitału do
12 miesięcy.

Pożyczkana rozwój przedsię-
biorstwa

Może być przeznaczona na
rozwój przedsiębiorstw z siedzi-
bą lub działających na terenie
województwa mazowieckiego.
To m.in. zakup gruntów, budo-
wa lub modernizacja obiektów
produkcyjnych, usługowych,
handlowych, biurowych czy po-

mocniczych, zakup i urucho-
mienie linii technologicznych,
maszyn i urządzeń, zakupy wy-
posażenia i sprzętu, a także po-
jazdów czy towarów handlo-
wych. Nie mogą być to jednak
zakupy o charakterze konsump-
cyjnym.

Startupy i przedsiębiorstwa
działające poniżej roku mogą
pożyczyć od 20 do 120 tys. zł,
natomiast przedsiębiorstwa
działające dłużej - od 20 do na-
wet 600 tys. zł. Oprocentowanie
wynosi 7,77 proc. By uzyskać po-
życzkę, konieczny jest wkład
własny w wysokości 5 proc.

Projekt JEREMIE2
Ta pożyczka jest przeznaczo-

na na inwestycje małych i śred-
nich przedsiębiorstw związane
z wprowadzeniem na rynek no-

wych produktów, usług czy po-
zyskaniem i wdrożeniem inno-
wacji. Może to być budowa no-
wej infrastruktury, zmiany
w procesie produkcyjnym (np.
wprowadzenie usług w formie
elektronicznej), wdrożenie wy-
ników prac B+R, rozwój produk-
tów i usług opartych na handlu
elektronicznym czy wsparcie
ekologicznych procesów pro-
dukcyjnych.

Maksymalna kwota pożyczki
to 250 tys. zł, a możliwy czas
spłaty to 60 miesięcy z karencją
do 6 miesięcy. Oprocentowanie
wynosi 7,17 proc. w skali roku.

Szczegółowe informacje nt.
pożyczek, warunków ich udzie-
lania wraz z formularzami są
dostępne na stronie www.po-
zyczkimazowieckie.pl.

OPRAC. KS

Sztafeta śladami ludzi i zdarzeń

Ekologiczna myjnia za pożyczkę
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Jedyny taki punkt w Polsce
SIEDLCE
CentrumKształcenia Zawodowego ma szansę stać się
ważnympunktemnamapie Polski.
Prezydent Andrzej Sitnik nie był obecny od początku na
październikowej sesji radymiasta. Miał jedna ku temu
ważny powód. Gospodarz Siedlec udał się doWarszawy,
aby wziąć udział w podpisaniu ważnego dokumentu.
- WWarszawie wspólnie z dyrektor Małgorzatą Szymaniuk-
Kruk podpisaliśmy list intencyjny dający podstawę do po-
zyskania 13milionów na budowę jedynegow Polsce
centrum, gdzie będą nadawane uprawnienia elektrykom.
Mamy krótki czas na przygotowanie wniosków. To fanta-
styczna sprawa dla CentrumKształcenia Zawodowego,
któremoże stać się wiodącą jednostką w Polsce - powie-
dział Sitnik. KS

Śniadania dobroci ruszyły
SIEDLCE
Kanapka, herbata i dobre słowo – to składowe nowej ini-
cjatywy Caritas Diecezji Siedleckiej na rzecz osób potrze-
bujących, które niemogą zapewnić sobie pierwszego
posiłkuw ciągu dnia. Mowa o „Śniadaniach Dobroci”.
Organizacja zaprasza na nie do Jadłodajni przy ul. Bpa I.
Świrskiego 57 w Siedlcach (koło katedry) w każdą środę
o 8.30 począwszy od 26 października.
Śniadania są przygotowywane z udziałemwolontariuszy.
Skorzystać z akcji może każdy potrzebujący. Wystarczy
przyjść do Jadłodajni w Siedlcach - nie będą potrzebne żad-
ne dokumenty.
- Zauważyliśmy potrzebę zapewnienia pierwszego w ciągu
dnia posiłku osobom, które nie są w stanie go samodziel-
nie przygotować. Szczególniemyślimy o osobach ubogich.
Chcemy, aby nasza inicjatywa ograniczyła problem niedo-
statku pożywienia, aby każdymógł dobrze zacząć dzień -
tłumaczy ks. Paweł Zazuniak, dyrektor Caritas Diecezji Sie-
dleckiej.
Prosimywszystkich czytających tę wiadomość o przekaza-
nie jej osobom potrzebującym, któremogą same nie do-
trzeć do tej informacji. AN

SIEDLCE
Jednogłośnie podjęto
uchwałę w sprawie
określenia warunków
i trybu finansowania
zadań z zakresu
wspierania rozwoju
sportu na terenie
Siedlec.

Za projektem uchwały stała
grupa radnych. Sprawa finanso-
wania sportu ciągnęła się od kil-
kumiesięcy, ponieważ poprzed-
nia wersja aktu została zgłoszo-
na do Regionalnej Izby Obra-
chunkowej, która dopatrzyła się
pewnych nieprawidłowości.
- Mierzymy się z tematem

sportu od dawna. W poprzed-
niej kadencji zostałem desygno-
wany do komisji sportu, w któ-
rej składzie zasiadali także radni
Maciej Nowak i Arkadiusz Ma-
zurkiewicz oraz prezydent An-
drzej Sitnik. Przyjęliśmy wów-
czas kilka zmiennych, obiek-
tywnych, bomatematycznych.
Niemożnawięcmówić o braku
transparentności. Gdyby biegi
na radioorientację były bardziej
popularne od piłki nożnej, to ta
dyscyplina byłaby w telewizji
o 21.00w środy zamiast LigiMi-

strzów. Obiektywne czynniki
decydują, które dyscypliny są
bardziej dotowane, a które
mniej - powiedział radny Ro-
bert Chojecki.
Rozwiązania zastosowane

w projekcie uchwały chwalił
radny ArkadiuszMazurkiewicz,
który wspominał niepewne fi-
nansowo czasy, kiedy zarządzał
MKK Siedlce.
- Gdy działałem w MKK, to

był stresik, czy uda się dokoń-
czyć sezon, ponieważ nie było
czegoś takiego jak zapewnienia
finansowania na kilka lat. Za-
czynam rozumieć osoby, które
mówią, że sportu jest za dużo.
Nie może tak być, że stowarzy-
szenie pisze wniosek, a osób
jest na zajęciach tyle, że zmieści-
łyby się wmoim czteroosobo-
wym volvo. Gorąca prośba do
komisji, żebywykonywała swo-
ją pracę rzetelnie - zaapelował
Mazurkiewicz.
Prezydent Sitnik przy okazji

zapowiedział regularne kontro-
le treningów w stowarzysze-
niach, które korzystają z miej-
skiegowsparcia.
- Przy tworzeniu uchwały kie-

rowaliśmy się troską o to, żeby
kluby najlepiej zorganizowane,
które zapewniają możliwość
rozwoju sportowego, mogły
spać spokojnie. Stabilność eko-

nomiczna w działalności spor-
towej jest wyjątkowo potrzeb-
na. Wierzę w to, że będzie
sprawdzane, jak wydawane
i użytkowane będę te pieniądze.
Efekty sportowe są, choćmoże
mogłyby być bardziej spektaku-
larne. Trzeba zakładać progres.
Mamy 6 wiodących dyscyplin,
których finansowanie będzie
stało na wysokim poziomie.
W pewnym momencie trzeba
będzie sprawdzić, czy progres
stowarzyszeń jest stały - stwier-
dził Mariusz Dobijański. Dodał
też, żemarzymu się sport, któ-
ry łączy, a nie dzieli.
Z kolei radny Nowak zgodził

się z przedmówczynią Iwoną
Orzełowską i przyznał, że na
sport i kulturę nie można żało-
wać. Według niego pieniądze
kierowane na te 2 dziedziny ży-
cia społecznego tak naprawdę
są przeznaczane na młodzież,
która jest przyszłością Siedlec.
21 radnych było za uchwałą.

Nikt nie wstrzymał się od głosu,
nikt też nie był przeciwny.
Prezydent Sitnik zapowie-

dział, że jeżeli wszystko będzie
zgodnie z prawem, to rozpisane
zostaną konkursy, aby stowa-
rzyszenia sportowe miały za-
pewnione finansowanie od 1
stycznia. KS
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Wyjątkowo jednogłośni

Zabytki zostaną odrestaurowane
SIEDLCE
Samorząd
województwa
dofinansował
renowację miejskich
zabytków.

Dotacje mają wspierać utrzy-
manie w dobrym stanie lub od-
świeżenie i remonty zabytko-
wych budynków, ołtarzy
imiejsc dziedzictwa kulturowe-
go. W ramach programu „Ma-
zowsze dla zabytków” przyzna-
no 70 tysięcy złotych na remont

zabytkowego budynku Urzędu
Stanu Cywilnego w Siedlcach,
który od dłuższego czasu stop-
niowo przechodzi renowację.
To nie koniec dobrych infor-

macji. 120 tysięcy złotych otrzy-
mała Parafia Rzymskokatolicka
pw. św. Stanisława BM. Środki
zostaną przeznaczone na prace
remontowo-konserwatorskie
wnętrza budynku kaplicy pw.
św. Krzyża zw. kaplicą Ogiń-
skich oraz parkanu wokół ka-
plic.
W ceremonii przekazania cze-

kówwziął udział prezydent An-
drzej Sitnik. KS
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Udany egzamin kompetencji cyfrowych
GARWOLIN
Uczniowie sprawdzili
swoje kompetencje
cyfrowe podczas
specjalnego egzaminu.

WPublicznej Szkole Podstawo-
wej nr 2 im. 1 Pułku Strzelców
Konnych w Garwolinie ucznio-
wie podeszli do specjalnego eg-
zaminu kompetencji cyfrowych
- IT Fitness Test. Cyfrowy spraw-
dzian bada umiejętności kom-
puterowe i internetowe
uczniów oraz nauczycieli szkół
podstawowych i ponadpodsta-
wowych. Test został przepro-
wadzony w obecności bur-
mistrz Garwolina Marzeny
Świeczak.
- Aby móc skutecznie rozwi-

jać wśród młodych obywateli
niezbędne dziś na rynku pracy
i w życiu codziennym umiejęt-
ności, musi-my przede wszyst-
kim zidentyfikować obszary,
w którychwystępują braki. Wy-
niki trwającego testu pozwolą
opracować wnioski, zalecenia
i podjąć właściwe działania, by
podnieść wiedzę i kompetencje
w sferze cyfrowej - podkreślił
prezes Cyfrowej Polski Michał
Kanownik.
Test odbył się równocześnie

w Polsce, Czechach, na Słowacji
i Węgrzech. A wynik uczniów

garwolińskiej placówki wypadł
lepiej niż średnia krajowa.
- Nie ma wątpliwości co do

potrzeby rozwoju kompetencji
niezbędnych do dalszej nauki, a
w końcu pracy na cyfryzującym
się rynku. Uczniom tej szkoły
życzę powodzenia i zachęcam
pozostałe szkoły w Garwolinie
do udziału w cyfrowym spraw-
dzianie. Wspólnie możemy po-
zyskać cenną wiedzę nt. pozio-
mu umiejętności cyfrowych
wśródmłodzieży - mówiła bur-
mistrzMarzena Świeczak.
Uczniowie Szkoły Podstawo-

wej nr 2 w Garwolinie najlepiej

poradzili sobie z pytaniami do-
tyczącymi bezpieczeństwa cy-
frowego. Najlepszy wynik uzy-
skała Joanna Świeczak, udziela-
jąc aż 95 proc. poprawnych od-
powiedzi.
- Zdajemy sobie sprawę ze

znaczenia kompetencji cyfro-
wych i stale podnosimy ich po-
ziomwśród naszych uczniów,
nie tylkow czasie zajęć. Nasiwy-
chowankowie szlifują te umie-
jętności, m.in. samodzielnie
prowadząc wirtualną gazetkę
szkolną. Ten test to świetna
okazja, by ósmoklasiści spraw-
dzili, w jakich obszarach radzą

sobie najlepiej i nad jakimi
umiejętnościamimuszą jeszcze
popracować, nim zaczną naukę
w szkole średnie - komentował
zmagania uczniów Adam Wy-
skwar, dyrektor szkoły.
Uczestniczący w teście

uczniowie w różnych etapach
nie tylko otrzymają certyfikat
potwierdzający uzyskany przez
nichwynik, ale takżemaja szan-
sę stanąć do walki o atrakcyjne
nagrodyw postaci sprzętu elek-
tronicznego. Projekt jest realizo-
wany przy wsparciu finanso-
wym FunduszuWyszehradzkie-
go. OPRAC.PM

Wyśpiewaj „Melodie
wolności”
Garwolin
Powstały w czasachwalki o niepodległość, opowiadają
o wolności, omiłości do ojczyzny, budują w nas poczucie
wspólnoty i narodowej tożsamości.
Takie są „Melodie wolności”, które już 9 listopadaw Cen-
trum Sportu i Kultury wyśpiewają dzieci i młodzież. Chcesz
wziąć udział wwydarzeniu? Zgłoś się już dziś. Centrum
Sportu i Kultury w Garwolinie zaprasza uczniów szkół z te-
renu powiatu garwolińskiego dowzięcia udziału w Festi-
walu Pieśni i Piosenek Patriotycznych „Melodie wolności”.
- Powracamy zwydarzeniem, które jest istotne ze względu
na swój edukacyjny charakter i zawsze cieszyło się ogrom-
ną popularnością. Mamy ogromną nadzieję, że na naszej
scenie znów zagości wielu utalentowanychmłodych ludzi,
którzy z radością sięgną do tak znaczących dla nas wszyst-
kich utworów-mówi Jarosław Kargol, dyrektor Centrum
Sportu i Kultury w Garwolinie.
Festiwalowi przyświeca idea edukacji historycznej, kształ-
towania postaw patriotycznych poprzezmuzykę, rozwija-
nia wrażliwości oraz aktywności twórczej dzieci
i młodzieży. Mogąw nimwziąć udział uczniowie szkół
podstawowych klas I-VIII oraz szkół ponadpodstawowych,
soliści oraz zespoły wokalne i wokalno-instrumental-
ne. Zadaniem uczestników jest wykonanie jednego utwo-
ru odwołującego się do historii Polski - do wydarzeń
historycznych związanych z walką owolność i/lub powsta-
łego w tym czasie, odnoszącego się do zagadnienia wolno-
ści i miłości do ojczyzny, promującego postawy
patriotyczne. Utworymogą pochodzić zarówno z katalogu
pieśni patriotycznych czy żołnierskich, jak i piosenek
z nurtumuzyki popularnej, rockowej, poezji śpiewanej.
- Temat wolności dawno nie był dla żywy i tak znaczący jak
jest obecnie, dlatego chcemy, bymłodzi ludzie sięgnęli do

utworów, które o niej mówią wprost lub pośrednio, a przy
tym sąwyrazemmiłości do ojczyzny i poczucia narodowej
tożsamości. Do pieśni i piosenek, które wyrosły z tęsknoty
za wolnością, powstały w czasie walki o nią. Nie ogranicza-
my się do żadnego konkretnego przedziału czasowego, czy
gatunku, ponieważ chcemy dać uczestnikommożliwość
własnej interpretacji tematu, wybrania takiego utworu,
która najbardziej imw duszy gra -mówi Justyna Dybcio
z Centrum Sportu i Kultury w Garwolinie, koordynator fe-
stiwalu.
Festiwal „Melodie wolności” odbędzie się 9 listopada o go-
dzinie 9.30w sali widowiskowej Centrum Sportu i Kultury
w Garwolinie (ul. Nadwodna 1). Wybrani przez komisję
konkursową laureaci będąmieli możliwość wystąpienia
podczasmiejskich obchodówNarodowego Święta Niepod-
ległości -11listopada. Termin nadsyłania zgłoszeń upływa
6 listopada. OPRAC.PM

GARWOLIN
ChórMiasta Garwolina
otworzy tegoroczne
Dni Muzyki Chóralnej.

Będzie to pierwszy, wyjątkowy
koncert zespołu po powrocie
z Hiszpanii, skąd chórzyści przy-
wieźli złoty dyplom XI Między-
narodowego Festiwalu Chóral-
nego „CancoMediterrania”.
W dniach 20-23 września

Chór Miasta Garwolina repre-
zentował miasto w XI Między-
narodowym Festiwalu Chóral-
nym „CancoMediterrania”, któ-
ry odbywał się w Loret de Mar

i Barcelonie w Hiszpanii. Chó-
rzyści występowali w konkursie
i koncertowali wspólnie z inny-
mi chórami z: Polski, Czech
i Malezji. 20-osobowa grupa
z Garwolinawykonała program
konkursowyw kościele w Loret
deMar oraz w barcelońskiej ka-
tedrze.
- Nasz chór zaprezentował się

bardzo dobrze. Uważam, że był
to jeden z najlepszych naszych
występów. Odebraliśmy wiele
słów uznania oraz list gratula-
cyjny konsul RP w Hiszpanii,
która od lat wspiera polskie
chóry i ten festiwal na Costa
Brava. W tymmiejscu chcieliby-
śmy także bardzo serdecznie

podziękować tym, bez których
nasz wyjazd nie byłbymożliwy:
dyrektorowi Centrum Sportu
i Kultury w Garwolinie Jarosła-
wowi Kargolowi, burmistrzowi
Garwolina pani Marzenie Świe-
czak, panimarszałek Ewie Orze-
łowkiej oraz Polskim Liniom
Lotniczym LOT! - mówi Rado-
sław Mitura, dyrygent chóru.
Dowodemna genialnewystę-

py w Hiszpanii jest „Złoty Dy-
plom”, który Chór Miasta Gar-
wolina wyśpiewał sobie pod-
czas festiwalu. Piękne hiszpań-
skie wybrzeże zainspirowało
chórzystów do nagrania pa-
miątkowego klipu z jednym
zwykonywanych na konkursie

utworów „Cantate Domino”.
Po powrocie z Hiszpanii chór

nie osiadł na laurach, tylko od
razu rozpoczął pracę nad kon-
certem, który zainauguruje te-
goroczne DniMuzyki Chóralnej.
6 listopada o godzinie 18.00

ChórMiasta Garwolina wystąpi
w kościeleMatki Boskiej Często-
chowskiej. Chórzystom towa-
rzyszyć będą instrumentaliści.
Na harfie zagrają Ewa Bemow-
ska i Agata Bonisławska, a na
saksofonie – IgnacyMitura. Par-
tie solowe podczas koncertu
wykonają Aleksandra Bienias,
Aleksandra Tudek i Arkadiusz
Buczkowski. PM
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Przebudowa dróg gminnych

GMINA STERDYŃ
Zakończyły się przebudowy dróg gminnychw Szwejkach
oraz na odcinku Lebiedzie - Dzięcioły Bliższe. Pierwszy od-
cinekma długość 995m, a drugi - 650m. Przebudowa była
możliwa dzięki środkom z Rządowego Funduszu Rozwoju
Dróg. Wartość umowy zwykonawcąwyniosła
2.387.692,47, z czego dotacja z RFRD to 1.397.365,39 zł.
Zakres robót obejmował wzmocnienie jezdni na całej dłu-
gości geosiatką, a także wykonanie nawierzchni z dwóch
warstw, oczyszczenie rowów, wykonanie zjazdów oraz
wykonanie poboczy i oznakowania. Wykonawcą dróg była
firma P.W. Wikrusz AdamWitkowski. LK

Wymagała pomocy
SOKOŁÓW PODLASKI
Pewna osoba powiadomiła policję o ujawnieniu 62- letniej
kobiety, która wymagała pomocy służb ratunkowych.
Pomimo podjętych działań życiamieszkanki Sokołowa
Podlaskiego nie udało się uratować. Namiejsce skierowa-
no grupę dochodzeniowo-śledczą, która pod nadzorem
prokuratora przeprowadziła oględzinymiejsca zdarzenia.
Ciało 62- latki zostało zabezpieczone do dalszych badań. Ze
wstępnych ustaleń wynika, iż do jej śmierci nie przyczyniły
się osoby trzecie.

Nie udało się uratować
GMINA CERANÓW
Wmiejscowości Ceranóww rowiemelioracyjnymujawnio-
nomężczyznę. Pomimo podjętych czynności ratunkowych
nie udało się uratować 64- letniegomieszkańca powiatu
sokołowskiego. Namiejscu wykonano oględziny pod nad-
zorem prokuratora. Ciałomężczyzny zostało zabezpieczo-
ne do dalszych badań. Ze wstępnych ustaleńwynika, iż do
śmierci 64-latka nie przyczyniły się osoby trzecie.

Uszkodzenie ciała
GMINA REPKI
Dyżurny sokołowskiej komendy otrzymał zgłoszenie
o uszkodzeniu ciała 43- latka wmiejscowości Szkopy.
Namiejscu policjanci ujawnili mężczyznę z raną brzucha.
43- latek został przetransportowany do szpitala. Jego życiu
nie zagraża niebezpieczeństwo. Namiejscu wykonano
oględziny, zabezpieczono ślady, przesłuchano osoby. Nie
było naocznych świadków tego zdarzenia. Na daną chwilę
nic nie wskazuje na to, aby osoby trzecie brały udział
w tym zdarzeniu. Policjanci będą wyjaśniać szczegóły tego
zajścia.

Wjechał w sklep
GMINA SOKOŁÓW PODLASKI
WBrzozowie kierujący pojazdemmarki Scania nie dosto-
sował prędkości jazdy dowarunków drogowych, wwyniku
czego na łuku drogi zjechał z jezdni i uderzył w budynek
sklepu. Został ukaranymandatem karnym.

OPRAC. LK

Stypendia dla uzdolnionych

Tylko co druga latarnia
SOKOŁÓW
PODLASKI
W związku ze znacznymwzro-
stem cen energii elektrycznej
burmistrz Sokołowa Podlaskie-
go poinformował o konieczno-
ści wprowadzenie działań
oszczędnościowych. Ma ono
polegać na wyłączeniu części
oświetlenia ulicznego.
Początkowo planowano wy-

łączanie całego oświetlenia na
terenie miasta w godzinach
nocnych. Jednak ze względów
bezpieczeństwa została podjęta
decyzja o wyłączeniu na stałe
co drugiej lampy oświetlenia

ulicznego, z wyjątkiemmiejsc
szczególnie niebezpiecznych,
np. skrzyżowań, przejść dla pie-
szych itp. Wyłączenie części
oświetlenia na poszczególnych
ulicach będzie odbywało się
systematycznie, a zaczęło się 24
października br. W przypadku
zmiany sytuacji na rynku ener-
gii elektrycznej w przyszłości
oświetlenie zostanie przywró-
cone.
Wnastępnymrokupodejmo-

wane będą próby pozyskania
środków finansowych z ze-
wnątrz na wykonanie kolej-
nych etapów modernizacji
oświetlenia ulicznego w mie-
ście.

LK

KOSÓW LACKI
Podczas sesji rady odbyło
się uroczyste wręczenie
stypendiów dla młodych
mieszkańców gminy.

Uczniowie SP im. KardynałaWy-
szyńskiego w Kosowie Lackim,
którzy wykorzystali swój talent
i osiągnęli wysokie wyniki w na-
uce oraz sporcie, zostali wyróż-
nieni przez burmistrza miasta
i gminy Jana Słomiaka nagroda-
mi pieniężnymi. Do wyróżnie-
nia za osiągnięcia w nauce i
sporcie w roku szkolnym
2021/22 dyrektor SP Agnieszka
Ajdys wytypowała 13 uczniów.
Stypendium zawysokie wyni-

ki w nauce i wybitne osiągnięcia
sportowe otrzymały: Maja Pan-

kiewicz z kl. VIII i absolwentka
szkoły podstawowej Wiktoria
Rutkowska. A za wyniki w na-
uce: ZuzannaMarchel i Alan So-
łoducha z kl. VIII oraz Filip Uzię-
bło i Agnieszka Leszczyńska z kl.
VI . Stypendium za osiągnięcia
sportowe trafiło zaś do uczenni-

cy kl. VIII Julity Kurowickiej.
Stypendium zawysokiewyni-

ki w nauce w roku szkolnym
2021/2022 otrzymali także
uczniowie, którzy ukończyli już
naukę na poziomie podstawo-
wym: Oliwia Jakubaszek, Eliza
Kryczka, Marcel Kurowicki, Ja-

kub Pankiewicz, Klaudia Toru-
szewska i MałgorzataWinnicka.
Otrzymanie stypendium jest

nie tylkowyróżnieniem. To suk-
ces, który nie byłbymożliwy bez
udziału rodziców, ich zaintere-
sowania, rozwijania zdolności i
wspierania pasji. LK

POWIAT
SOKOŁOWSKI
Wicepremier, minister
rolnictwa i rozwoju wsi
Henryk Kowalczyk
spotkał się
z mieszkańcami kilku
mazowieckich gmin.

Najpierw zwiedził biogazownię
wGrochowie Szlacheckim, a na-
stępnie podczas spotkań otwar-
tych rozmawiał z rolnikami
w Repkach. Jak powiedział mi-
nister po zapoznaniu się z funk-
cjonowaniem takiego obiektu,
biogazownie rolnicze to dobry
pomysł na nowe źródła energii.
- Odbierana jest energia elek-

tryczna, ale planowane jest pod-
łączenie sieci gazowej - powie-
dział wicepremier Henryk Ko-
walczyk, podkreślając znaczenie
systemu funkcjonowania od-
bioru energii.
Poinformował również, że

biometanma być dostarczany
do Sokołowa Podlaskiego. Reali-
zacja odbywa się w ramach pro-
jektu Narodowego CentrumBa-
dań i Rozwoju. Biometan ma
być wykorzystany do ogrzewa-

nia.
- Jestem przekonany, że cała

energia będzie dobrze wykorzy-
stana w koenergii, zarówno
prąd, jak i ciepło. I to jest to do-
bre rozwiązanie dla rolnictwa -
podsumował wicepremier Hen-
ryk Kowalczyk.
Podczas spotkań z rolnikami

szef resortu rolnictwa zwracał
uwagę na nowe działania uru-
chomione 17 października w ra-
mach KPO. Podkreślił przy tym
znaczenie środków na prze-
twórstwo.
– Najważniejsze jest to, aby

wartość dodana zostawała
u rolnika albo w lokalnych rę-
kach - stwierdził wicepremier.
Szef resortu rolnictwa pod-

kreślił ponadto, że w ramach te-
go działaniamożliwy jest zakup
wszelkich niezbędnych środ-
ków do produkcji, maszyn
i urządzeń oraz na budowę
i przebudowę budynków, a tak-
że na zakup środków transpor-
tu do przewozu produktów.
- Istotną nowością w ramach

przetwórstwa jest to, że nie jest
wymagane tworzenie dodatko-
wychmiejsc pracy - dodał wice-
premier.
Dotacja wynosi do 0,5mln zł

dla rolników, dla mikroprzed-

siębiorstw 3mln zł, dlamałych
przedsiębiorstw 10 mln zł i 15
mln zł dla średnich przedsię-
biorstw.
Jednocześnie minister przy-

pomniał, że w ramach Rolnicze-
go Handlu Detalicznego rolnicy
mogą sprzedać produkty bez
podatku dochodowego do wy-
sokości 100 tys. zł. Mają także
mieć darmowemiejsca na tar-
gowiskach w piątki i w soboty.
Kolejnamożliwość w ramach

KPO to uzyskanie pomocy fi-
nansowej na wymianę pokryć
dachowych wykonanych zma-

teriałów zawierających azbest.
Maksymalna powierzchnia,

do której rolnikom przysługuje
wsparcie, wynosi 500 m kw.,
a stawka pomocy to 40 zł/m
kw.Wymianamusi dotyczyć ca-
łego dachu.
W spotkaniuwzięli udział: wi-

ceprezes spółki Biogas East Ma-
ciej Ufnal, burmistrz Sokołowa
Podlaskiego Bogusław Karaku-
la, wójt gminy Sokołów Podla-
ski Janusz Kur, prezes klastra
energetycznego ECN S.A. Maciej
Wąż i prezes PUIK w Sokołowie
Podlaskim ZbigniewBocian. LK
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O profilaktyce uzależnień

W sprawie obchodów 160. rocznicy
POWIAT
WĘGROWSKI
Wstarostwie kolejny raz
spotkano się w sprawie
organizacji obchodów
160. rocznicy powstania
styczniowego.

Dyskutowano o przygotowa-
nych wstępnych propozycjach
wydarzeń. W planach są m.in.:
uroczysta sesja rady powiatu,
plenerowe rekonstrukcje histo-
ryczne, wystawy ale takżewyda-
rzenia skierowane do społecz-

ności uczniowskich. Do końca
rokuma zostać opublikowane
kalendarium zawierające szcze-
gółowe informacje dotyczące
planowanych na 2023 r. imprez

i wydarzeń upamiętniających
rocznicę powstania,, które odbę-
dą się na terenie powiatu.
Uczestnicząca w spotkaniu

senator Maria Koc przypomnia-

ła omożliwości składania wnio-
sków na dofinansowanie wyda-
rzeń w ramach Programu Dota-
cyjnego ogłoszonego przez Biu-
ro Programu „Niepodległa”. LK

WĘGRÓW
Wsali Wirydarz
Stowarzyszenia
Klasztor - Centrum
Dialogu Kultur odbyło
się spotkanie rodziców
zastępczych z terenu
powiatu ze
specjalistami.

Dotyczyło profilaktyki uzależ-
nień oraz bezpieczeństwaw cy-
berprzestrzeni dzieci i młodzie-
ży. Spotkanie przeprowadzono
w formie pogadanki z elemen-
tami szkoleniowymi i obejmo-
wało dwa tematy problemowe.
Pierwszy to bezpieczeństwo
w cyberprzestrzeni dzieci i mło-
dzieży, a prowadziła je dr Beata

Bocian-Waszkiewicz. Drugi, pod
nazwą „Ostroż/NIE/sięgam.
Profilaktyka uzależnień dzieci
i młodzieży”, omówiłaMarzena
Marchela.
Uczestnicy skorzystali z wie-

dzy i doświadczenia prowadzą-
cych prelekcje, przygotowano
także słodki poczęstunek. Do-
datkową atrakcją dla uczestni-
ków byłamożliwość obejrzenia
ekspozycji muzealnej „Węgrów
miasto wielu kultur i religii”.
Wydarzenie jest pierwszym

z szeregu przedsięwzięć realizo-
wanych w ramach projektu
„Bezpiecznie, rozsądnie, z umia-
rem” - cykl oddziaływań profi-
laktyczno - edukacyjnych dla
dzieci, młodzieży i dorosłych
mieszkańców powiatuwęgrow-
skiego”. Jest on dofinansowany
przez MSWiA w ramach Rządo-

wego Programu Ograniczania
Przestępczości i Aspołecznych
Zachowań „Razem bezpiecz-
niej” im. Władysława Stasiaka
na lata 2022 – 2024.
W ramach projektu przewi-

dziano także spotkanie dla se-
niorów z zakresu bezpieczeń-
stwa w cyberprzestrzeni, bez-
pieczeństwa operacji banko-

wych, bezpieczeństwa zakupów
i zawierania umów, wyłudzeń
oraz oszustw. Zorganizowano
zostanie także konferencja dla
pracowników oświaty i instytu-
cji pomocy społecznej z zakresu
profilaktyki uzależnień
oraz bezpieczeństwa w cyber-
przestrzeni dzieci i młodzieży.

LK

Dofinansowanie na zabytki
POWIAT WĘGROWSKI
Dwa zabytki z terenu powiatu węgrowskiego otrzymają
wsparcie samorząduwojewództwaw ramach programu
„Mazowsze dla zabytków”.
- Tegoroczna edycja jest szczególna, bo wpłynęła do nas re-
kordowa liczba zgłoszeń, którychwartość przewyższała
środki, jakie przeznaczyliśmy na realizację tej inicjatywy.
To dowodzi, że tego typu programywsparcia są bardzo po-
trzebne, i pokazuje, jak bardzoMazowszanom zależy na
zachowaniu naszego dziedzictwa kulturowego. Takie po-
stawy budują – powiedziała członek zarząduwojewództwa
mazowieckiego Janina Ewa Orzełowska, która razem z Elż-
bietą Lanc wręczyła beneficjentom programu certyfikaty
„Cenny ZabytekMazowsza”.
Program od lat cieszy się ogromnym zainteresowaniem
beneficjentów. Komisja oceniająca wnioski, decydując
o wyborze zabytków do dofinansowana, kierowała się ta-
kimi kryteriami jak: konieczność przeprowadzenia prac
lub robót wynikająca ze stanu zabytku, kwalifikowalność
kosztów, znaczenie zabytku dlamieszkańców, w tym rola
zabytkuw kształtowaniu przestrzeni publicznej oraz do-
stępność zabytku dla społeczności lokalnej i turystów.
- Remonty zabytkowych elewacji, ołtarzy, posadzek czy da-
chów to prace, które odwykonawcówwymagają precyzji,
czasu i cierpliwości, ale przynoszą teżmnóstwo satysfak-
cji. Właśnie dzięki takim działaniom zabytkowe kościoły
czy dworki odzyskują swoją dawną świetność i mogą cie-
szyć kolejne pokolenia – powiedziała Elżbieta Lanc.
Z terenu powiatu węgrowskiego dofinansowanie trafi do
parafii rzymskokatolickiej pw. Św. Apostołów Piotra i Paw-
ła wWierzbnie. Za 40 tys. zł przeprowadzony zostanie re-
mont dzwonnicy bramnej przy kościele. Z kolei 60 tys. zł
na prace konserwatorsko-restauratorskie przy ołtarzu
głównym wkościele pw. św. Stanisława BMwCzerwonce
Liwskiej otrzymamiejscowa parafia.
W tym roku radni województwa zdecydowali o przyznaniu
dotacji 148 zabytkom. Ich łącznawartość to ponad 11mln
zł. Pomoc trafi zarówno na prace przy kościołach oraz in-
nych obiektach sakralnych, jak i zabytkach będących pod
opieką samorządów, organizacji pozarządowych, przedsię-
biorców i osób prywatnych. Każdy z dofinansowanych
przez samorządwojewództwamazowieckiego obiektów
otrzyma certyfikat „Cenny ZabytekMazowsza”, by podkre-
ślić jego wyjątkowe znaczenie historyczne, kulturalne i ar-
chitektoniczne. LK

Rozstrzygnięto konkurs
POWIAT WĘGROWSKI
Rozstrzygnięty został konkurs fotografii przyrodniczej. Był
on skierowany do uczniów szkół ponadpodstawowych
prowadzonych przez powiat węgrowski. Do starostwa
wpłynęło ponad 20 fotografii ukazujących piękno przyro-
dy regionu.
Konkurs oprócz ukazania piękna przyrody powiatu wę-
growskiego, miał zachęcić także do zainteresowania foto-
grafią, jako jedną z form spędzania czasuwolnego.
Laureatami konkursu zostali Aleksandra Gliwicka z ZSP Ło-
chów, która zajęła pierwszemiejsce. Drugie przypadło Ka-
tarzynie Kielan z ZSP Łochów, a trzecie zajął Jakub
Gąsiorek z ZSP Sadowne.
Nagrodywręczyli członkowie komisji konkursowej: wice-
starostaMarek Renik i pasjonat fotografii Emilian Sito. LK

POWIAT
WĘGROWSKI
Na terenie powiatu
odbyły się spotkania
z wicepremierem
i ministrem rolnictwa
i rozwoju wsi
Henrykiem
Kowalczykiem.

Minister Kowalczyk przebywał
w Łochowie i Miedznie. Podczas
spotkańmówiono o sprawach
związanych z planem strate-
gicznym dlaWPR na lata 2023 -
27. Wicepremier przedstawił in-
formację dotyczącą wniosków
w ramach KPO na przetwór-
stwo rolno-spożywcze i wymia-
nę pokryć dachowych.
Podczas obu spotkań wice-

premier poinformował, że
w połowie października ruszą
pierwsze nabory wniosków
w ramach Krajowego Planu Od-
budowy i Zwiększania Odpor-
ności. Wnioski będą realizowa-

ne przez Agencję Restrukturyza-
cji i Modernizacji Rolnictwa.
Kolejny nabór wniosków dla

rolników będzie dotyczył wy-
miany pokryć dachowych za-
wierających azbest. Nabór jest
realizowany od 17 października
do 15 listopada. Wsparcie będzie
rozliczane ryczałtowo, stawka
pomocy to 40 zł/m kw., amak-
symalna powierzchnia pokrycia
dachowegomożliwa do objęcia
wsparciem wynosi 500 m kw.
Projekt dotyczy budynków go-
spodarskich i inwentarskich,
z wyłączeniem mieszkalnych.
W spotkaniu zmieszkańcami

gminy Miedzna i gminy Liw
udział wzięła starosta Ewa Besz-
tak, która przybliżyła zebranym
plany samorządu dotyczące re-
alizacji inwestycji powiatowych.
Na pytaniamieszkańców odpo-
wiadała także obecna na spo-
tkaniu senator Maria Koc.
Oprócz nich w wydarzeniu
wzięli udział także: kierownik
Delegatury MUW w Siedlcach
Anna Kaszuba, wiceprzewodni-
czący rady powiatu Krzysztof
Onaszkiewicz, radny powiato-

wy Adam Strąk, wójt gminy
Miedzna Tadeusz Okulus i wójt
gminy Liw Bogusław Szymań-
ski.
Drugie spotkanie odbyło się

w sali konferencyjnej Dworca
PKP w Łochowie. Na spotkanie
przybyli, m.in. poseł Maciej Gór-
ski, wicestarosta Marek Renik

i wiceprzewodnicząca rady po-
wiatu Brygida Górniaczyk, bur-
mistrz Łochowa Robert Goła-
szewski, wójt gminy Stoczek
Zbigniewwójt gminy Strachów-
ka Piotr Orzechowski, wójt gmi-
ny Jadów Dariusz Kokoszka
i wicestarosta powiatu woło-
mińskiego Piotr Borczyński. LK
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Niedługo pojawi się buspas
MIŃSK MAZOWIECKI
Uruchomienie buspasama usprawnić komunikację
wmieście.
Władze miasta po analizie sytuacji i wzięciu pod uwagę
liczne głosy mieszkańców wychodzi naprzeciw potrzebom
kierowców.
- Informujemy, że pochylając się nad głosami mieszkań-
ców i raportem firmy analizującej natężenie ruchu, dodaje-
my w Mińsku Mazowieckim na ulicy Kazikowskiego
buspas, którym jeździć będą autobusy oraz pojazdy elek-
tryczne - informuje rzecznik prasowy Alicja Cichoń.
Po przygotowaniu oznaczeń poziomych i montażu piono-
wych, pod koniec pierwszego tygodnia listopada zaczną
obowiązywać zasady nowej organizacji ruchu.Na odcinku
od ronda Sybiraków do ronda gen. Hallera po wschodniej
stronie jezdni wprowadzony zostanie buspas.Na odcinku
od ronda Bitwy Warszawskiej 1920 do ronda gen. Hallera
dla usprawnienia ruchu nastąpi zmiana organizacji miejsc
parkingowych: po stronie wschodniej parkowanie możli-
we będzie równolegle do jezdni.
Do nowych zasad ruchu i zmian wprowadzanych w tym
miejscu należy się przyzwyczaić i zwracać uwagę na znaki
drogowe. PM

Po roku odnaleźli rower
MIŃSK MAZOWIECKI
Mińscy dzielnicowi na jednej z posesji na tereniemia-
sta ujawnili poszukiwany rower owartości 650 zł. Rower
został skradzionyw zeszłym rokuwOstrołęce.
Jednoślad został zabezpieczony, a mężczyznę podejrzane-
go o dokonanie tej kradzieży zatrzymano jeszcze tego sa-
mego dnia. Teraz odzyskany rower trafi do właściciela.
- Pod koniec minionego tygodnia mundurowi uzyskali in-
formację, że na jednej z posesji w mieście znajduje się ro-
wer, który może być kradziony. W związku z tym,
niezwłocznie udali się na miejsce. Tutaj właściciel posesji,
wskazał im podejrzany rower, który pozostawił były loka-
tor. Po sprawdzeniu w systemach policyjnych okazało się,
rower został skradziony w zeszłym roku w Ostrołęce i po-
szukuje go tamtejsza policja. Dzielnicowi zabezpieczyli ro-
wer oraz natychmiast udali się w teren celem odnalezienia
„właściciela” kradzionego roweru - relacjonuje sierż. szt.
Elżbieta Zagórska.
Zatrzymany podejrzany to 38-latek bez stałego miejsca za-
mieszkania, który odpowie przed sądem za kradzież. Grozi
mu do 5 lat pozbawienia wolności. Sprawa ta pokazała, że
czas nie stanowi przeszkody w ujawnieniu sprawcy i odzy-
skaniu mienia. Po zakończeniu czynności odzyskany ro-
wer trafi do prawdziwego właściciela.

Ryś przyjaciel dzieci
STANISŁAWÓW/DOBRE
Dzielnicowy z Komisariatu Policji w Stanisławowie wraz
z starszym posterunkowym „Rysiem” odwiedził dzieci
z zerówki w Szkole Podstawowej oraz w przedszkolu w
Dobrem.
Obecność zarówno pluszowego, jak i prawdziwego poli-
cjanta przypadła najmłodszym do gustu. Spotkanie miało
na celu nie tylko zabawę i pokaz radiowozu, ale było lekcją
bezpieczeństwa.
- Ten dzień odbył się pod hasłem bezpieczeństwa, dzięki
wizycie dzielnicowego aspiranta Mariusza Adamca z Komi-
sariatu Policji w Stanisławowie, który razem z starszym
posterunkowym Rysiem przeprowadził spotkania w Szko-
le Podstawowej z uczniami zerówki oraz w Przedszkolu
Niepublicznym „Promyk” w Dobrem. Tematem wizyt było
bezpieczeństwo w ruchu drogowym milusińskich, ostroż-
ność podczas spotkań z nieznajomymi, zapoznanie z zawo-
dem policjanta. Niezapomnianą atrakcją był pokaz
radiowozu. Niezmiennie jednak największym zaskocze-
niem była maskotka policyjna „Ryś”, którą dzieci uwielbia-
ją. Po minach zerówkowiczów i przedszkolaków można
wywnioskować, że byli zachwyceni wizytą mundurowych -
streszcza spotkanie sierż. szt. Elżbieta Zagórska.
Każde spotkanie z mundurowymi, które pozostawia w gło-
wach dzieci najważniejsze tematy bezpieczeństwa, zawsze
jest dobrze spędzonym czasem. Profilaktyczne działania
na rzecz najmłodszych spotykają się z dużym zaintereso-
waniem wśród placówek i z aprobatą najmłodszych
uczestników. OPRAC. PM

MIŃSK
MAZOWIECKI
27 października
w Zespole Szkół
Zawodowych nr 2 im.
PowstańcówWarszawy
wMińsku
Mazowieckim odbyła
się Mazowiecka Gala
„Rodacy Bohaterom”.

Gala jest wydarzeniem podsu-
mowującym akcję realizowaną
przez Stowarzyszenie Odra-Nie-
men Oddział Mazowiecki w la-
tach 2021-2022. Uroczystość zo-
stała zorganizowana przez Sto-
warzyszenie w szkole, która ja-
ko pierwsza spośród mazowiec-
kich placówek oświatowych
wzięła udział w akcji. Gośćmi
honorowymi byli kombatanci,
powstańcy warszawscy - ppłk.
Waldemar Kruszyński ps. „Kru-
szyna”, kpt. Feliks Waśkiewicz
ps. „Czarny” i Kazimierz Olesiń-
ski ps. „Sęp”.

W uroczystości wzięło udział
ponad 200 osób, w tym: dele-
gacje służb mundurowych, woj-

ska, organizacji pozarządo-
wych, samorządów, reprezen-
tacje kilkudziesięciu szkół z re-
gionu mazowieckiego oraz Po-
lki z Białorusi i Kanady. Podczas
gali organizatorzy podziękowa-
li za dotychczasową aktywność
swoim partnerom i wszystkim,
którzy swoją pomocą wsparli
potrzebujących. Reprezentan-
tom szkół, przedszkoli, samo-
rządów, instytucji i organizacji
wspierających akcję wręczono
pamiątkowe podziękowania,
dyplomy oraz szczególne wy-
różnienia. Bohaterowie zabaw-
nie i wzruszająco podzielili się
swoimi wspomnieniami i rów-
nież podziękowali za każdy, na-
wet najmniejszy gest pomocy.

„Rodacy Bohaterom” to pro-
gram stworzony w 2010 roku
przez Stowarzyszenie Odra-Nie-
men. Akcja polega na wsparciu
weteranów walk o niepodle-
głość oraz polskich rodzin
mieszkających na Kresach
Wschodnich. Sytuacja material-
na wielu polskich rodzin na Kre-
sach jest bardzo zła, dlatego
warto naszym rodakom stale
pomagać.

Obecnie „Rodacy Bohate-
rom” to, obok zbiórki darów,

także szeroki obszar edukacji hi-
storycznej, dbanie o polskie
kwatery na Kresach, współpra-
ca ze środowiskiem kombatan-
tów w Polsce i poza jej granica-
mi. To także wsparcie dla ofiar
rosyjskiej napaści od lutego
2022 r.

Zarząd Główny Stowarzysze-
nia Odra-Niemen miał okazję
przedstawić medialny projekt
organizacji, kwartalnik „Odra-
Niemen Ponad Granicami” i za-
prezentować rozwój swoich au-
torskich mediów. To ważne za-

danie, aby móc wysyłać w świat
wspólne działania, promować
polską historię i jej Bohaterów
oraz promować ideę łącząca ro-
daków ponad granicami.

Organizatorzy z całego serca
dziękują wszystkim zaangażo-
wanym za całokształt dotych-
czasowej współpracy oraz ak-
tywność, wysiłek i pasję we
wspólnie podejmowanych dzia-
łaniach. Mają również nadzieję
na kontynuację tej współpracy
w przyszłości.

OPRAC. PM
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Nagrody specjalne dla nauczycieli

Zastrzyk gotówki dla lokalnych OSP
POWIAT
ŁOSICKI
Prawie ćwierć miliona
złotych zostało
przekazane
jednostkom
Ochotniczych Straży
Pożarnych z całego
powiatu. Sprawdźmy,
do których jednostek
trafi dofinansowanie.

225 tysięcy złotych zWojewódz-
kiego Funduszu Ochrony Środo-
wiska i GospodarkiWodnej zasi-
li w najbliższym czasie budżety
OSP z powiatu łosickiego. Lokal-

ne jednostki dzięki tym środ-
kom zainwestują w sprzęt, wy-
posażenie i powołaniemłodzie-
żowych drużyn pożarniczych.
Oficjalne przekazanie czeków
nastąpiło w poniedziałek, 17
pździernika.
Większość dofinansowań zo-

stanie przeznaczone na zakup
sprzętu i wyposażenia do pro-
wadzenia akcji i usuwania skut-
ków zagrożeń. W gminie Husz-
lew dofinansowanie w kwocie
16,8 tys. zł otrzyma OSP Husz-
lew. W Gminie Łosice wsparcie
otrzymają OSP Łosice (20 tys.
zł), OSP Meszki (19,2 tys. zł)
i OSP Niemojki (19,9 tys. zł).
W gminie Olszanka wsparcie
otrzymają jednostki OSP Kor-
czówka (20 tys. zł) i OSP Stare

Łepki (20 tys. zł). W gminie Sar-
naki po 20 tys. zł otrzymają OSP
w Hołowczycach i Starych Li-
tewnikach.
Na doposażenie młodzieżo-

wej drużyny pożarniczej wspar-
cie finansowe otrzymały OSP

w Sarnakach (14,6 tys. zł) i OSP
w Rudce (12,7 tys. zł). Dodatko-
wo 41,5 tys. zł trafi na konto
OSP w Łosicach na zakup agre-
gatu prądotwórczego o mocy
minimalnej 100kva.

OPR. KU

MIASTO
I GMINA
ŁOSICE
Nauczyciele
i dyrektorzy placówek
oświatowych z terenu
miasta i gminy Łosice
odebrali z rąk
burmistrza nagrody
specjalne z okazji Dnia
Edukacji Narodowej .

Spotkanie w Szkole Podstawo-
wej nr 2 im.Mikołaja Kopernika
w Łosicach, uświetniły 18 paź-
dziernika występy uczniów.- To
przepiękny dzień, w którym
możemy spotkać się i uhonoro-
wać ludzi, którzy wkładają

ogromny trud w edukację i wy-
chowanie dzieci. Słowa uznania
należą się jednak każdemu, kto
wykonuje ten zawód w tych
trudnych czasach. Dziękuję
Wam za to, co robicie! – powie-
dział burmistrz miasta i gminy
ŁosiceMariusz Kucewicz.
Nagrody burmistrza z okazji

Dnia Edukacji Narodowej 2022
otrzymali pedagodzy z kilku
placówek na terenie gminy Ło-

sice. Z Zespołu Szkół nr 1 w Łosi-
cach: Małgorzata Lipińska –wi-
cedyrektor Renata Łożecka –wi-
cedyrektor i Anna Żuk - nauczy-
ciel.
Wśród pedagogów ze Szkoły

Podstawowej nr 2 im. Mikołaja
Kopernika w Łosicach nagrody
burmistrza otrzymali: Barbara
Miechowiecka - dyrektor, Edyta
Kucewicz - nauczyciel i Beata
Wróbel - nauczyciel. Zespół

OświatowywNiemojkach: Mał-
gorzata Hawryluk – dyrektor i
Beata Kubińska - nauczyciel.
Nagrody otrzymali także pra-

cownicy Przedszkola Samorzą-
dowego nr 1 w Łosicach (Małgo-
rzata Księżopolska – dyrektor i
Aneta Oleksiuk - nauczyciel)
oraz Przedszkola Samorządo-
wego nr 2 w Łosicach (Agniesz-
ka Wierzbicka – dyrektor i An-
na Taras – nauczyciel). OPR. KU

GMINA OLSZANKA

Kradzież przewodów
Wnocy 26 na 27 października w Kopcach nieznani sprawcy
odcięli i zabrali około 600metrów przewodów linii energe-
tycznej, powodując straty o wartości 15 tys. zł na szkodę za-
kładu energetycznego.

GMINA SARNAKI

Przydał się dąb
19 października 76-letniamieszkanka gminy Sarnaki zawia-
domiła o kradzieży drzewa. Skradzono jedną sztukę gatun-
ku dąb. Do kradzieżymiało dojść wmiejscowości Kózki.
Pokrzywdzona oszacowała straty na 1500 zł.

Uprzejmy włamywacz
26 października w KPPw Łosicach przyjęto od 60-letniego
mężczyzny zawiadomienie o usiłowaniu kradzieży z wła-
maniem.W Starych Litewnikach nieznany sprawcaw nie-
ustalony sposób dostał się do domumieszkalnego, a po
zerwaniu kłódek także do budynków gospodarczych. Z nie-
wiadomych przyczynwłamywacz opuścił terenwłamania,
nie dokonawszy jakiejkolwiek kradzieży.

MIASTO i GMINA ŁOSICE

Pożar altany
Wpiątek, 27 października, o godzinie 10.00 doszło do poża-
ru drewnianej altany na ul. Leśnej w Łosicach. Namiejsce
w krótkim czasie dotarły dwa zastępy JRG Łosice. Pożarem
objęta była głównie górna część budynku. W sąsiedztwie
płonącej altany znajdował się drewniany niezamieszkały
dom. Strażacy po ugaszeniu poddasza upewnili się, że
w środku niema osób poszkodowanych.

Studenci na spektaklu
Wsobotę, 22 października, trzydziestoosobowa grupa słu-
chaczy Uniwerstytetu TrzeciegoWieku udała się w podróż
operobusem doWarszawskiej Opery Kameralnej aby obej-
rzeć spektakl „Maria De Buenos Aires”. Dzięki dofinansowa-
niu UrzęduMarszałkowskiego, Warszawska Opera
Kameralnamogła dowieźć widzów i zaoferować im bilety
ze zniżką. Kolejna łosicka grupawyjeżdża na spektakl „Ar-
mide” 26 listopada. Dzień później, w niedzielę, 23 paździer-
nika, grupawokalna UTW pod opieką instruktora Konrada
Górzyńskiego wzięła udział w V Regionalnym Festiwalu
Twórczości Artystycznej Seniorów organizowanym przez
MOKw Siedlcach.

Warsztaty na terenie szkoły
Październik jest Miesiącem Świadomości Raka Piersi na ca-
łym świecie. Fachowawiedza i profilaktyka są ogromnie
ważne, aby cieszyć się zdrowiem lubwcześnie wykryć i sku-
tecznie leczyć raka. Zmyślą o tymwpiątek, 28 październi-
ka, w Zespole Szkół nr 3 RCKUw Łosicach odbyły się
warsztaty dotyczące profilaktyki i diagnostyki raka piersi,
przeprowadzone przez MonikęMędzę i Anetę Lewandow-
ską ze Stowarzyszenia RakOut. Panie przeprowadziły pre-
lekcję oraz instruktaż samobadania piersi. Uczestnicząca
w zająciachmłodzieżmiałamożliwość samodzielnie doko-
nać diagnostyki na fantomach.

POWIAT ŁOSICKI

Ukraińskie książeczki
Biblioteki w Sarnakach, Łosicach i Huszlewie, otrzymały
książeczki w języku ukraińskim dla najmłodszych czytelni-
ków. Zestawy szesnastu książek - dla każdej z wymienio-
nych bibliotek - placówki odebrały z Miejskiej Biblioteki
Publicznej w Siedlcach zajmującej się ich dystrybucją. Ksią-
żeczki są przekazywane do placówekw całym kraju przez
Instytut Książki, który wraz zMinisterstwemKultury Ukra-
iny oraz Gabinetem PrezydentaW. Żełeńskiego podjęli
współdziałanie w kierunku upowszechniania literatury
ukraińskojęzycznej dla najmłodszych czytelników przeby-
wających obecnie w Polsce.

OPR. KU

MIASTO ŁOSICE
28 października podczas
treningu ŁDK Łosice
doszło do spotkania
z przedstawicielem
starszego pokolenia
łosickiej piłki.

Pracującywpocie czoła piłkarze,
przygotowujący się na kolejne
wymagające starcie w lidze
okręgowej, przyjęli podczas piąt-
kowego treningu nietypowego
gościa. Był nimpochodzący z Ło-
sic Piotr Król, który na przeło-
mie lat wieków reprezentował
barwyOrła Łosice.
Aktualnie mieszkający w Ir-

landii mężczyzna, współtworzą-
cy niegdyś piłkarską społecz-
ność w Łosicach, przygotował
wraz z innymi kolegami z daw-
nych lat pewną niespodziankę.
W ramachwdzięczności i geście
uznania dla ostatnich wyników
osiąganych przez aktualne po-
kolenie łosickich piłkarzy, były
zawodnik Orła przekazał organi-
zacji ŁDK Łosice komplet stro-

jów piłkarskich. - Jestem przed-
stawicielem roczników urodzo-
nych na początku lat 80. Przy re-
alizacji tego pomysłu wspoma-
gali mnie też inni koledzy zmo-
jego pokolenia, reprezentujący
wraz zemną Łosice w rozgryw-
kach juniorskich i później w se-
niorach Orła. Mimo upływu lat
wciąż utrzymuję kontakt z daw-
ną paczką. Wielu kolegów odna-
lazłemna Facebooku i ktomógł,
to pomógł - przyznał Piotr.
Przekazane koszulki wyróż-

niają się ciekawymi hasłami,
podkreślającymi lokalny patrio-
tyzm: „I love Łosice” i „Razem
tworzymy siłę”. - Na pomysł

wpadłem dzięki moim córkom
Oliwii i Roxanie. Podczas prze-
glądania zdjęć w rodzinnym al-
bumie zainteresowały sięmoją
piłkarską przeszłością i zapro-
ponowały, bym do tego nawią-
zał i kupił koszulki drużynie
z Łosic - dodał były bramkarz
Orła. Warto nadmienić, że tre-
neremwprowadzającym Piotra
Króla do piłki już od wieku ju-
niorskiego był Jacek Izdebski,
aktualny trener drużyny ŁDK
Łosice.
- Mimo iż jestem za granicą

i nie mam możliwości być na
meczach, cały czas śledzę aktu-
alne poczynaniamłodszych ko-

legów na regionalnych bo-
iskach. Kiedy wmaju udało się
wywalczyć awans, cieszyłem
się, jakbym to ja wygrał. Nie
mogę się doczekać pierwszego
meczu pomodernizacji stadio-
nu. Postaram się zrobić wszyst-
ko, by zjawić się wiosną na jego
otwarciu - przyznałw rozmowie
z nami Piotr.
Wizyta przyniosła szczęście

łosickim piłkarzom. Dzień póź-
niej drużyna ŁDK Łosice poko-
nała w lidze okręgowej Wilgę
Miastków Kościelny 5:0, a ŁDK
II Łosice pokonał w klasie B
w wyjazdowym meczu Błę-
kitnch Stoczek 6:2. KU

12 | 4 listopada 2022 | piątek | Życie Siedleckie redakcja@zyciesiedleckie.pl

Gest wychowanka

F
O
T
.
P
O
W
IA
T
ŁO

S
IC
E

F
O
T
.
K
U

F
O
T
.
U
M
IG

ŁO
S
IC
E

Redaguje: KamilUłasiuk
m@il: losice@zyciesiedleckie.pl
tel. 502 716 506
www.zyciesiedleckie.pl

Życie Łosic

eprasa.pl 2b8364877c

mailto:redakcja@zyciesiedleckie.pl
mailto:losice@zyciesiedleckie.pl
https://www.zyciesiedleckie.pl/


GMINA ŁUKÓW

Bił ojca, trafił do aresztu

Łukowscy policjanci prowadzą postępowanie w sprawie
psychicznego i fizycznego znęcania się nad 58-latkiem.
Funkcjonariusze ustalili, że od kilku miesięcy 32-letni syn
schorowanego mężczyzny wszczynał awantury, w trakcie
których wyzywał i bił swego ojca, a nawet groził mu zabi-
ciem. Ostatnio nietrzeźwy 32-latek tak dotkliwie pobił swe-
go ojca, że pokrzywdzony mężczyzna z poważnymi
urazami został przewieziony do szpitala. Zatrzymany noc
spędził w policyjnej celi, a gdy już wytrzeźwiał, usłyszał za-
rzut. Teraz grozi mu nawet do 8 lat pozbawienia wolności.
27 października sąd przychylił się do wniosku łukowskiej
policji oraz prokuratury i zastosował środek zapobiegaw-
czy wobec 32-latka. Najbliższe 3 miesiące mężczyzna spę-
dzi w areszcie tymczasowym.
Jak przypomina asp. szt. Marcin Józwik, rzecznik prasowy
łukowskiej policji, przepisy prawne zabraniają stosowania
przemocy wobec osób bliskich. Pamiętajmy, że nie jeste-
śmy z tym sami. Zwróćmy się w takiej sytuacji o pomoc do
policjantów lub też innych instytucji zajmujących się prze-
ciwdziałaniem przemocy w rodzinie.

GMINA ADAMÓW

Policjant oddał szpik
Asp. szt. Tomasz Bosek z Komisariatu Policji w Adamowie
w ubiegłym roku podjął decyzję o zarejestrowaniu się, jako
dawca szpiku i komórek macierzystych w fundacji DKMS.
Kilka tygodni temu dowiedział się, że gdzieś na świecie jest
jego „genetyczny brat bliźniak”, któremu może uratować
życie. Bez wahania podjął decyzję o oddaniu szpiku. Prze-
szedł szereg szczegółowych badań, po których został za-
kwalifikowany do zabiegu. Cała procedura przebiegła
bardzo szybko i niedawno oddał swoje komórki macierzy-
ste, dając chorej osobie szansę na nowe życie. Cały zabieg
trwał ok. 4 godzin. Po jego zakończeniu Tomasz Bosek do-
wiedział się, że jego szpik zostanie przekazany mężczyźnie
z Niemiec.

GMINA STANIN

Po co mu tablica?
26 października doszło do kradzieży we wsi Borowina. Nie-
znany sprawca ukradł tablicę rejestracyjną z nissana.

ŁUKÓW

Ukradł z mercedesa
26 października na ul. Henryka Sienkiewicza ktoś włamał
się do samochodu marki Mercedes i ukradł dokumenty
oraz ponad 700 zł w gotówce. Policja nie ustaliła sprawcy.

OPR. IR

Złoci i kamienni jubilaci
GMINA STANIN
Aż 15 par małżeńskich
z terenu gminy
obchodziło jubileusz
pożycia małżeńskiego.

Z tej okazji w Centrum Społecz-
no-Kulturalnym w Staninie od-
było się uroczyste spotkanie ju-
bilatów. Uroczystość, poprze-
dzoną mszą w kościele Świętej
Trójcy w Staninie, poprowadziła
Anna Mućka, kierownik Urzędu
Stanu Cywilnego.

Podczas spotkania Krzysztof
Kazana, wójt gminy Stanin,
skierował do dostojnych jubila-
tów słowa uznania i podzięko-
wania za godne i długie pożycie
małżeńskie oraz za piękny przy-
kład dla młodego pokolenia.

Złote Gody, czyli 50. rocznicę
ślubu, świętują w tym roku pań-
stwo: Zofia i Stanisław Czubko-
wie, Elżbieta i Marian Garbaci-
kowie, Barbara i Stanisław Go-
ławscy, Halina i Stanisław Go-
ławscy, Hanna i Jan Goławscy,
Kazimiera i Stanisław Gryczko-

wie, Marianna i Mieczysław Go-
ławscy, Barbara i Roman Kanio-
wie, Teresa i Edmund Kopecio-
wie, Anna i Henryk Mateńko-
wie, Halina i Stanisław Łukasi-
kowie, Barbara i Ryszard Muć-
kowie, Zofia i Ryszard
Rosłoniowie oraz Henryka i Ka-
zimierz Tymoszowie. Z kolei 70-

letnim stażem mogą się po-
szczycić kamienni jubilaci, czyli
Alina i Władysław Kaniowie.

Podczas uroczystości wszyst-
kim tym parom wręczono Me-
dale za Długoletnie Pożycie Mał-
żeńskie, przyznane przez Prezy-
denta Rzeczypospolitej Polskiej -
dowód społecznego uznania dla

trwałości małżeństw. Uroczyste-
go aktu dekoracji dokonał wło-
darz gminy. Oprócz medali jubi-
laci otrzymali legitymacje, pa-
miątkowe listy gratulacyjne,
kwiaty oraz okolicznościowe
upominki. Spotkanie uświetnił
występ Zespołu Ludowego „Ja-
rzębina Czerwona” ze Stanina. IR

ŁUKÓW
W mieście ujawnił się
poeta-wandal.
Urzędnicy magistratu
odpowiedzieli mu
z rymami, ale
zastrzegli, że nie
tolerują takich
wybryków.

Kilka dni temu na facebooko-
wym koncie łukowskiego ma-
gistratu poinformowano o ak-
cie wandalizmu, który miał
miejsce na jednym z niedawno
oddanych do użytku przystan-
ków komunikacji miejskiej. Je-
go „autor”, który pozostaje
anonimowy, przy pomocy
markera wykorzystał szyby, za
którymi umieszcza się rozkłady
i inne informacje, jak kartkę pa-
pieru. Na największej wypisał
markerem informację o man-
dacie, jaki otrzymał od policji
w pobliskim sklepie „Biedron-
ka”, a na 2 miejszych skomen-
tował ten fakt rymowanymi
dwuwierszami.

Administratorzy miejskiego
FB postanowili odnieść się do
tej „twórczości” w podobny spo-
sób. W poście na temat przy-
stanku potraktowanego jak
twórczy notatnik napisali:

„Płodny poeto z wątpliwym
talentem

chcesz być śmieszny, a siejesz
fermenty.

„Walczysz” na mieście z mar-
kerem w dłoni,

tak brzydko pisać to nie przy-
stoi.

Najpierw kup słownik i olej

do głowy,
bo na policję jesteś zgłoszo-

ny”.
Osoby odpowiedzialne za

post zastrzegły, że to ostatni
raz, kiedy używają w tym miej-
scu mowy wiązanej. I dodały
poważniejszym tonem: „Można
oczywiście śmiać się lub płakać,
można też być mocno zażeno-
wanym. Ubolewamy, że wśród
mieszkańców Łukowa znajdują
się osoby nie szanujące dobra
publicznego. Gorąco apelujemy
o zgłaszanie na Policję przypad-
ków wandalizmu. Można to zro-
bić również anonimowo”.

Ich wpis wywołał gorące re-
akcje internautów. Jeden z nich
podzielił się podejrzeniem, że,
najprawdopodobniej ten sam
„poeta” na słupie sygnalizacji
świetlnej przed urzędem miasta
napisał czerwonym markerem,
co sądzi o policji i urzędnikach.

Pozostali komentujący głów-
nie krytykowali autora wspo-
mnianych napisów. „Jak tak
można?! Bardzo dobrze, że jest
zgłoszone! Należy karać takie
osoby. Brak słów!” - oceniła jed-
na z łukowianek.

Tylko 1 mieszkaniec miasta
próbował bronić winnego wy-
mazania przystanku. „Piękny
cytat, piękny wiersz, ładna po-
ezja...” - napisał. - „Nic tu nie wi-
dzę tak drastycznego, co by mo-
gło wywołać III Wojnę Świato-
wą w Polsce. Gorsze ludzie piszą
wiersze i cuda robią... Młodzi lu-
dzie nie mają gdzie się bawić, to
bawią się dobrze na mieście.
Młodość szybko przemija, a sta-
rość nadchodzi, więc korzystaj-
my z życia jak najwięcej i łapmy
garściami od życia jak najwię-
cej, żeby na starość było co
wspominać... To, co piękne,
szybko przemija jak sen i przela-

tuje wszystko z wiatrem” - do-
dał również nieco poetycko.

Spotkało się to z reakcją ko-
lejnej internautki: „tak jak nie
każdy ciul z widłami to Posej-
don, tak nie każdy idiota z mar-
kerem to poeta. Młodość tak,
ale są zgodne z prawem metody
ekspresji swojej twórczości”.

W podobnym tonie wypowie-
dział się również burmistrz
Piotr Płudowski podczas trady-
cyjnego spotkania z internauta-
mi na Facebooku 28 październi-
ka.

- To bardzo brzydkie i bardzo
naganne zachowanie. Jeżeli
państwo jesteście świadkami
tego typu zachowań, proszę je
piętnować. Oraz aktywnie re-
agować i przeciwdziałać nim,
zawiadamiając o tego typu sy-
tuacjach - zaapelował do miesz-
kańców Łukowa.

IR
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Artysta czy idiota?
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Zaśpiewała
w Siedlcach

Gra miejska
i nie tylko

Lekcja muzyki
i kultury

ŁUKÓW

Łukowski Ośrodek Kultury
we współpracy z Hufcem
ZHP Łuków im. Bohaterów
Ziemi Łukowskiej
zorganizował grę miejskąj
o Bronisławie Chącińskim
„BR-CH-QR”.

Gra została przeprowa-
dzona pod koniec paździer-
nika na terenie miasta Łu-
ków.

Uczestnicy musieli mieć
ze sobą telefon komórkowy
z aplikacją do czytania ko-
dów QR. Celem uczestni-
ków gry było przejście całej
trasy wyłącznie pieszo
i znalezienie na podstawie
mapy w dowolnej kolejno-
ści punktów z kodami QR
w miejscach związanych
z Bronisławem Chącińskim.
Punkty były zlokalizowane
w miejscu zaznaczonym na
mapie literą „X”. Po zeska-
nowaniu kodu QR i odczy-
taniu wyjaśnienia należało
znaleźć hasło i wpisać je do
diagramu. Hasła rozmiesz-
czono w przypadkowej ko-
lejności. Ponadto uczestni-
cy zobowiązani byli do wy-
konania innych zadań
z Karty gry, między innymi
wytłumaczyć, co to znaczy
być dobrym obywatelem
oraz wymyślić hasło pro-
mujące 2022 r. jako Rok
Bronisława Chącińskiego
w Łukowie.

Warunkiem ukończenia
gry miejskiej „BR-CH-QR”
było dostarczenie uzupeł-
nionej Karty gry do Łukow-
skiego Ośrodka Kultury,

Gra miejska jest częścią
projektu „Działalność spo-
łeczna i postać Bronisława
Chącińskiego na Ziemi Łu-
kowskiej w XIX w.”, dofi-
nansowanego przez Funda-
cję BGK w programie „Dzie-
ci Kapitana Nemo – edycja
III”.

W ramach wydarzenia
obywały się warsztaty przy-
bliżające mieszkańcom
miasta działalność i osobo-
wość Bronisława Chąciń-
skiego. Organizatorzyprzy-
gotowali również wyciecz-
kę po Łukowie, podczas
której oprowadzono
uczestników po obiektach
związanych z dr Bronisła-
wem Chącińskim. Warszta-
ty oraz wycieczkę poprowa-
dził Michał Mojski, nauczy-
ciel historii w I LO w Łuko-
wie oraz Komendant Hufca
Łuków.

Warsztaty oraz wycieczka
są częścią projektu „Działal-
ność społeczna i postać
Bronisława Chącińskiego
na Głównym założeniem
projektu jest przybliżenie
działalności i osobowości
doktora Bronisława Chąciń-
skiego oraz uczczenie 100.
rocznicy śmierci i 100. rocz-
nicy nadania tytułu Hono-
rowego Obywatela Łukowa.

OPRAC. SK

SIEDLCE
Wsali widowiskowej
„Podlasie” odbył się
koncert TeresyWerner.

Teresa Werner to polska pio-
senkarka pochodząca z Nakła
Śląskiego. Pojawiła się na sce-
nach największych teatrów
świata (m.in. Carnegie Hall oraz
Broadway). Występowała w Eu-
ropie, Afryce, Azji oraz Ameryce
Północnej. W 1991 r. reprezen-
towała zespół „Śląsk” na Festi-
walu Piosenki Ludowej w RPA,
gdzie zajęła I miejsce.

Jej kariera solowa przyspie-
szyła po nagraniu takich hitów
jak „Miłość jest piękna”, „Dała-
bym Ci dała” czy „Kocham swo-
je morze”. Jej kompozycje oraz
teledyski są emitowane na an-
tenach stacji radiowych i telewi-
zyjnych. Dotychczas w dorobku
artystki ukazało się kilka płyt
CD oraz DVD. Pierwszy album
„Spełnić Marzenia” uzyskał sta-
tus Platynowej Płyty.

Od października 2020 r.
w Polo TV prowadzi cieszący się
popularnością wśród telewi-
dzów program „Koncert życzeń
z Teresą Werner. Z pierwszego
małżeństwa ma córkę, Joannę.
Od 2010 r. jej mężem jest Wie-
sław Werner. OPRAC. SK

SIEDLCE
Siedlecki MOK oraz
Filharmonia Narodowa
wWarszawie
zapraszają na kolejny
cykl koncertów
„Spotkania z muzyką.
Małe filharmonie”.

Jest to całoroczny program edu-
kacji muzycznej, przeznaczony
dla dzieci z przedszkoli
i uczniów szkół podstawowych
w wykonaniu artystów Filhar-
monii Narodowej. Ostatnie paź-
dziernikowe spotkanie dotyczy-
ło jednego z popularnych euro-
pejskich kompozytorów.

Jan Sebastian Bach za życia
był znany i ceniony głównie ja-
ko organista i kantor, a jego ge-
niusz kompozytorski docenio-
no dopiero wiele lat po śmierci.
Dziś uważany jest za jednego
z największych twórców muzy-
ki barokowej.

Opowieść dla dzieci osnuta
została wokół postaci i dzieł
wielkiego kantora z Lipska. Kie-
dyś i on był dzieckiem, a gdy do-
rósł chętnie komponował drob-
ne utwory także dla swoich
uczniów.

W roku szkolnym 2022/2023
organizatorzy proponują godzi-
ny: 8.30, 9.30, 10.30 i 11.30 dla
szkół podstawowych oraz dla
przedszkoli. Wszystkie spotka-
nia odbędą się w czwartki, w Sa-
li Białej Miejskiego Ośrodka Kul-
tury w Siedlcach, przy ul. Puła-
skiego 6. OPRAC. SK

SIEDLCE
Pod koniec
października w sali
Podlasie Miejskiego
Ośrodka Kultury odbył
się spektakl
Alternatywnego Teatru
Tańca Luz ,,Dzieci
powstania 44”.

Spektakle odbyły się trzykrot-
nie tego samego dnia. To niesa-
mowite i wzruszające widowi-
sko musicalowe przeniosło wi-
dzów w świat dzieci, którym
wojna brutalnie przerwała dzie-
ciństwo. Inspiracją dla autorki
– Joanny Woszczyńskiej – były
prawdziwe historie i wspo-
mnienia z Powstania Warszaw-
skiego. Spektakl opowiada
o wojnie widzianej oczami
dziecka za pomocą tańca współ-
czesnego i piosenek walczącej
Warszawy. Sceny spektaklu
zmieniają się jak w kalejdosko-
pie, obrazując całe spektrum
dramatu młodych ludzi i towa-
rzyszących im emocji.

Historię małych powstańców
poznajemy dzięki niesamowitej
podróży w czasie, jaką odbywa
główna bohaterka, Martyna.
Wehikułem czasu przenosi się
ze współczesności do czasów
wojny i okupacji. Zdezoriento-
wana i zaskoczona niespodzie-
wanym biegiem wydarzeń pró-
buje zapoznać się z dziećmi, któ-
re ją otaczają, mimo że różnią
się od siebie strojem i zachowa-
niem.

Obsadę spektaklu stanowi
kilkudziesięcioosobowa grupa
utalentowanych tancerzy, akto-
rów i wokalistów Alternatywne-
go Teatru Tańca LUZ, którzy do-
skonale wcielają się w role ma-
łych bohaterów z Powstania.
Dzięki nim zebrani na sali Pod-
lasie widzowie usłyszeli piosen-
ki patriotyczne takie jak ,,Pała-
cyk Michla” czy ,,Hej chłopcy,
bagnet na broń”. Zacytowane
zostały również fragmenty po-
ezji Krzysztofa Kamila Baczyń-
skiego oraz dramatu ,,Dziady”
Adama Mickiewicza, w którym
nasz wieszcz narodowy nawią-
zuje do koncepcji wyzwolenia
narodu poprzez cierpienie. Dzie-
ci recytowały również ,,Kate-
chizm polskiego dziecka” Wła-
dysława Bełzy, utwór w formie
dialogu, który rozpoczyna się
od słów ,,- Kto Ty jesteś? - Polak
mały,”

Joanna Woszczyńska scena-
riusz oparła na prawdziwych

wspomnieniach dzieci z ksią-
żek: Jerzego Mireckiego „Dzieci
’44”, Joanny Papuzińskiej „Asiu-
nia” i Bogumiła Janusza Żóraw-
skiego „Kamienie też czasem
płaczą”. Dzięki przywołanym
słowom dzieci powstania wi-
dzowie dowiedzieli się, jak wy-
glądała wojenna rzeczywistość.
Zamiast zabawek i beztroskiego
dzieciństwa - nauka robienia
koktajli Mołotowa i opatrywa-
nia ran. Zamiast bezpiecznego
domu - szukanie schronienia,
długie i wyczerpujące podróże
bez jedzenia i picia w nieznane.
Najmłodsi w okupowanej War-
szawie zajmowali się ponadto
buowaniembarykad i roznosze-
niem poczty. Po zakończeniu
spektaklu widzom przedstawio-
no jedną z najmłodszych akto-
rek - dziewczynkę z Kijowa, któ-
ra przyjechała do Polski po wy-
buchu wojny na Ukrainie. Ze-
brani mogli wysłuchać wiersza
w jej interpretacji.

Premiera spektaklu odbyła
się 14 listopada 2014 rokuwSie-
dlcach. Przedstawienie wysta-
wione było już ponad sto pięć-
dziesiąt razy w Siedlcach, War-
szawie, Pruszkowie, Sokołowie
Podlaskim, Białej Podlaskiej
oraz w Wilnie na Litwie. 3 listo-
pada 2015 r., z inicjatywy Sto-
warzyszenia Dzieci Powstania
1944 oraz Jerzego Mireckiego
spektakl został wystawiony
w Muzeum Powstania War-
szawskiego. Fragmenty grane
były również dla Polonii w Mo-
nachium oraz podczas Pucharu
Świata w Pradze. „Dzieci Po-
wstania ’44” to wspaniała
i wzruszająca lekcja historii i pa-
triotyzmu.

Scenariusz, reżyseria i chore-
ografia: Joanna Woszczyńska

Patronat honorowy: Mu-
zeum Powstania Warszawskie-
go oraz Stowarzyszenie Dzieci
Powstania 1944. OPRAC. SK

Wolność jest w nas

Sześć spotkań na szóstkę

Nawet najdłuższa podróż zaczyna się od
pierwszego kroku.

Mark Twain

W Zbuczynie w ramach realizacji
projektu „6 spotkań autorskich
na 6 z wykrzyknikiem- cykl
spotkań z wybitnymi postaciami
ze świata literatury polskiej”
odbyło się spotkanie z Michałem
Zawadką.
Temat spotkania brzmiał: „Chcę
być kimś”. Gość udzielił młodym
ludziom wskazówek, pomógł im
odkryć, co jest ważne i czym się
kierować podczas wyborów
życiowych. Młodzież klas VIII ze
szkół podstawowych z terenu
gminy Zbuczyn zgłębiała
powyższą wiedzę, poszukiwała
odpowiedzi na pytania, kim chce
być. Aby utrwalić wiedzę,
wprowadzić młodzież w temat
i dać im możliwość lepszego
poznania autora, nauczyciele
języka polskiego przed
spotkaniem autorskim
przeprowadzili w swoich
szkołach spotkania edukacyjne
pod tytułem: ,,Będę
uczestnikiem spotkania
autorskiego”. Wydarzenie było
transmitowane online na
Facebooku Gminnego Ośrodka
Kultury.
Organizatorami projektu jest
GOK we współpracy z Gminną
Biblioteką Publiczną. Projekt
dofinansowany ze środków
Ministra Kultury i Dziedzictwa
Narodowego pochodzących
z Funduszu Promocji Kultury
w ramach programuPromocja
Czytelnictwa 2022. OPRAC. SK
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Masowo polscy zesłańcy napły-
nęli do Syberii w wyniku repre-
sji po powstaniu styczniowym.
W latach 1863-1867 zesłano do
Rosji europejskiej, na Kaukaz
i na Syberię około 25.200 Pola-
ków oraz kilkuset ukraińskich
i białoruskich chłopów, a także
Rosjan, którzy przyłączyli się do
powstania. Z zesłanymi poszło
1800 krewnych. Do tego należy
doliczyć 6000 wcielonych do
rot aresztanckich na terenie Ro-
sji europejskiej, co daje łącznie
33.000. Z tego 18.600 osób
przybyło na Syberię (16.800 ze-
słanych i 1.800 osób towarzy-
szących). Ponad połowę zesłań-
ców stanowiły osoby pochodze-
nia szlacheckiego, około 20% -
mieszczańskiego i chłopskiego.
Pod koniec lat 70. i w latach 80.
zaczęto wysyłać „nieprawo-
myślnych”. W 1885 r. na zesła-
nie syberyjskie skazano 47
członków partii „Proletariat”.
Nierzadko zesłańcy powracali
na Syberię, gdzie na początku
XX w., można powiedzieć, stwo-
rzyli diasporę polską. Składała
się ona nie tylko z byłych ze-
słańców, często pozostających
na Syberii, bo mieli tu swoje ro-
dziny, działalność gospodarczą
czy naukową, krąg znajomych.
Nową diasporę tworzyli dobro-
wolni przybysze z Królestwa, Li-
twy i kresów. Na Syberii osiedla-
ła się część wysłużonych żołnie-
rzy, lekarzy wojskowych, urzęd-
ników i „stypendystów”, czyli
absolwentów szkół wyższych
i zawodowych, którzy musieli
odsłużyć skarbowe zapomogi
na naukę. Oprócz tego istniała
też emigracja zarobkowa, re-
krutująca się w większości z in-
żynierów i mechaników, wyjeż-
dżających na budowę kolei
transsyberyjskiej.

Od początku XX w. liczba ze-
słań nieznacznie, ale systema-
tycznie, rosła, a od 1907 r. na-
stąpił gwałtowny jej skok - kara-
no wcześniej aresztowanych
uczestników rewolucji. Szacuje
się, że w latach 1906-09 wśród
osób zesłanych w trybie admi-
nistracyjnym za działalność po-
lityczną lub udział w zamiesz-
kach aż 34,9% od liczby wszyst-
kich zesłańców (Rosjanie np.
stanowili w tej liczbie 36,6%).

Ogólna liczba wychodźców
z Królestwa Polskiego w głąb
Rosji, według stanu z około
1910 r., wynosiła orientacyjnie
400.000 - 600.000 osób.

Dla Polaków żyjących w ob-
cym wyznaniowo państwie ko-

ścioły katolickie były nie tylko
miejscami, gdzie sprawowano
liturgię, ale stanowiły ostoję
polskości i kultury polskiej.

Osadnicy polscy starali się za-
chować swoją odrębność etnicz-
ną i religijną, dotyczyło to rów-
nież i pogrzebu. Do dziś zacho-
wał się opis pogrzebu w polskiej
wsi Woldziki (obecnie wioska
nie istnieje, znajdowała się 22
km. od Ufy - stolicy Republiki
Baszkortostan): „Zmarłego
omywali. Mężczyźni - mężczy-
znę, kobiety - kobietę. Wodę po
omyciu wylewali do miejsca
ustronnego („gdzie ludzie nie
chodzą”). Ubierali nieboszczyka
we wszystkie nowe ubrania, je-
żeli nowych rzeczy nie było – to
wtedy we wszystkie czyste
ubrania. Potem łożyli na ławę,
kiedy trumna była dopiero
przygotowywana. Trumnę robi-
li z „drzewa czerwonego” - so-
sny. Krzyż - z dębowego drzewa.
Ręce nieboszczyka składali na
piersi – prawa ręka z góry na le-
wą. Do rąk wkładali chusteczkę
z modlitwą, na szyję - krzyżyk,
na pierś łożyli święty obrazek,
który przed samym pochów-
kiem zabierali. Ręce i nogi nie-
boszczyka zawiązywali wstęgą
lub sznurkiem, rozwiązywali
lub rozcinali przed samym po-
chówkiem i wkładali je do gro-
bu. Trumnę stawiali tak, aby
głowa nieboszczyka znajdowała
się pod obrazami. Na stół obok
trumny stawiali chleb, sól i za-
palali świecę. Do trumny rów-
nież wkładali trociny, wiórki, do
poduszki wkładali suche liście
brzozowe. Poszewkę wyszywali
czarnymi krzyżykami (…) Mogi-
łę kopali w dniu pochówku,
w zimę jednak wcześniej, ale za-
wsze zostawiali trochę do za-
kończenia w dniu pochówka.
Mogiła była kopana prosto na
wschód (…) Żałobna procesja
ustawiała się następująco: na
przedzie szedł mężczyzna z wę-
zełkiem dla pierwszej napotka-
nej osoby. Węzełek ten zawierał
kubek, łyżkę i jakieś jedzenie. Za
tą osobą niesiono krzyż, potem
pokrywkę od trumny, za po-
krywką już samą trumnę na
wozie. Za trumną szli najbliżsi
krewni, a potem sąsiedzi i zna-
jomi. Po wynoszeniu trumny
z domu, żeby się nie bać, patrzo-
no do wylotu pieca albo siadali
się do tego miejsca, gdzie leżał
nieboszczyk. Osoby, które nie
szli na cmentarz, robili porządki
w domu – myli okna, podłogę
i ławy. Przyrządzali stół do sty-

py. Na cmentarzu przed tym,
jak opuścić trumnę do dołu,
rzucali na dno pieniądze („ku-
powali ziemię”). Nieboszczyka
w trumnie stawiali nogami na
wschód. Wszyscy powinni byli
rzucić garstkę ziemi na trumnę
(…) Zaduszki po zmarłym urzą-
dzali w 9, 40 dni oraz w roczni-
cę śmieci i po upływie 3 lat. Za-
duszki ogólne odbywały pod-
czas Świąt Wielkanocnych - we
wtorek, po Poniedziałku Wielka-
nocnym oraz przed Trójcą w so-
botę. Zaduszki wyglądali w na-
stępujący sposób: najpierw
zbierali się w jednym poświęco-
nym przez księdza miejscu, za-
praszali księdza, razem się mo-
dlili a już potem rozchodzili się
na groby rodzinne”.

W miastach i wsiach, gdzie za
zgodą władz carskich budowa-
no kościoły, zakładano również
katolickie cmentarze lub tzw.
odrębne „katolickie części” na
cmentarzach prawosławnych,
jak na przykład w Irkucku,
Tomsku, Bijsku, Krasnojarsku,
Omsku, Minusińsku i Tobolsku.

Tam, gdzie nie było kościoła
rzymskokatolickiego, Polaków
grzebano na rosyjskich cmenta-
rzach prawosławnych. Agaton
Giller pisał: „W Troickosawsku
i Kiachcie katolicy nie mają
osobnego cmentarza i grzebani
są na cmentarzu moskiewskim.
Niemało jest tu grobów pol-
skich. Niektóre nas mocno zaj-
mują, bo pokrywają zwłoki żoł-
nierzy polskich, wygnanych do
Syberii za to, że uczciwie i męż-
nie ronili ojczyzny i wolności”.

W porównaniu z okazałymi
granitowymi i marmurowymi
nagrobkami na cmentarzach ir-
kuckich, wzniesionych przez
„dobrowolnych wychodźców,
którzy aż tutaj szukali kariery
urzędniczej i majątku”, ubogo
wyglądały groby zesłańcze.

Największe cmentarze kato-
lickie znajdowały się na Syberii
w dwóch miastach - Tomsku
i Irkucku. W Tomsku na Wo-
skriesieńskim Wzgórzu kościół
rzymskokatolicki został wznie-
siony w 1833 r. Był to pierwszy
kościół na Syberii. Od razu po
otwarciu kościoła została przy-
dzielona działka na cmentarz
katolicki. W okresie od 1841 do
1920 r. na tym cmentarzu zo-
stało pochowanych ponad
4. 800 osób. W większości to są
Polacy, oprócz Polaków byli
Niemcy, Litwini, Łotysze, Czesi
i Słowacy. Na terenie cmentarza
w 1866 r. została wzniesiona ka-

plica, która działała do 1911 r.
Później została wzniesiona no-
wa w stylu gotyckim pw. św.
Antoniego Paduańskiego. Odby-
wały się tam egzekwie. Cmen-
tarz był obniesiony kościelnym
ogrodzeniem, od strony irkuc-
kiego traktu miał ceglane ogro-
dzenie. Główna aleja cmentarza
od kaplicy i plac około kaplicy
były obsadzone młodymi cedra-
mi. Także cmentarz graniczył
z miejskim więzieniem. Od stro-
ny więzienia był oddzielony głę-
bokim (1,5 m) rowem. Cmen-
tarz katolicki graniczył z cmen-
tarzem żydowskim i cmenta-
rzem staroobrzędowców.

Podczas I wojny światowej
w Tomsku znalazły się rzesze
jeńców i uchodźców wojen-
nych. Wielu z nich zostało po-
chowanych na tym cmentarzu.
Na część zmarłych żołnierzy na
centralnej alei katolickiej nekro-
polii został wzniesiony pomnik
z piaskowca wysokości 4 m. Na
nim zostały przedstawione
symbole czterech religii - ży-
dowskie gwiazdy Dawida, mu-
zułmańskie półksiężyce, unic-
kie sześcioramienne krzyże
oraz krzyże katolickie. Na dole
pomnika po rosyjsku było napi-
sane: „Zmarłym rodakom”.

Po śmierci Józefa Piłsudskie-
go z Polski wyjechał major Mie-
czysław Lepecki, mający na celu
zebrać z cmentarzy syberyj-
skich ziemię na kopiec w Sowiń-
cu, który miał upamiętniać
sławne życie marszałka. Ze zgo-
dą władz radzieckich M. Lepecki
razem z pracownikiem ambasa-
dy polskiej w Moskwie Janem
Łagodą odbyli podróż po pol-
skich cmentarzach w: Kujbysze-
we (Samara), Bugurusłanie, No-
wosybirsku (Nowonikoła-
jewsk), Tajdze, Irkucku, Alek-
sandrowsku, Tunkce, Mysowoj,
Nierczyńsku i Akatuju.

W 1936 r. na cmentarzu
w Tomsku została rozebrana ka-
plica, a w 1938 r. rozgrabiono
i zamknięto tomski kościół
rzymskokatolicki. W 1939 r. „w
związku z zamknięciem kościoła
i przestaniem działania gminy
katolickiej” został również za-
mknięty tomski cmentarz kato-
licki. Podobny los spotkał także
sąsiadujące cmentarze - żydow-
ski, staroobrzędowców oraz sta-
re cmentarze prawosławne.
W 1951 r. katolicki i żydowskie
cmentarze zgodnie z postano-
wieniem tomskiej rady miejskiej
zostały zlikwidowane. Na ich
miejscu swoje pomieszczenia

rozmieścił zakład „Sibkabel”.
Wszystkie nagrobki zostały przy
pomocy techniki zniesione do
głębokiego wąwozu.

Dopiero w 1999 r. z inicjaty-
wy polonijnego stowarzyszenia
„Orzeł Biały” na miejscu nieist-
niejącego cmentarza został
wzniesiony obelisk. Ks. Andrzej
Duklewski poświęcił ten sym-
boliczny nagrobek, na którym
umieszczony został tekst:
„Tym, co odeszli, ale pozostali
w pamięci. Potomkowie”.

Podobny los spotkał katolicki
Jerozolimski cmentarz w Irkuc-
ku. Na jego miejscu wybudowa-
no wesołe miasteczko. Na miej-
scu cmentarzy w Omsku i Bij-
sku zbudowano domy miesz-
kalne. Obecnie zachowały się
cmentarze polskie z przełomu
XIX-XX ww. we wsiach syberyj-
skich w: Wierszynie (obwód ir-
kucki), Wilence, Kanoku i Alek-
sandrówce (kraj krasnojarski),
Białymstoku (obwód tomski),
Despotzenowce, Botwinie i Hry-
niewiczach (obwód omski). Po-
zostały również polskie cmen-
tarze przy nieistniejących obec-
nie wsiach, np. we: wsiach
Mińsk-Dworiańskoje (obwód
omski), Połozowo (obwód tom-
ski) i Polskiego Wysiełka (Kraj

krasnojarski). W miastach za-
chowały się katolickie (polskie)
części na cmentarzach prawo-
sławnych. Największa „polska
część” znajduje się na cmenta-
rzu Troickim w Krasnojarsku.
Najstarsza część polskiego
cmentarza znajduje się w Tobol-
sku (obwód tiumeński). Polskie
groby z przełomu XIX-XX w.
można znaleźć na cmentarzach
Minusińska, Permi i Ufy.
W większości są to groby po-
trzebujące konserwacji, nie-
rzadko (jak np. w Tobolsku) to
pozostałości od kiedyś pięknych
nagrobków.

Odrębnie warto potraktować
polskie cmentarze z okresu II
wojny światowej. Są to cmenta-
rze rozrzucone po północy Rosji
- obwód archangielski, Republi-
ka Komi, Republika Karelia, ob-
wód swierdłowski i kraj perm-
ski i na terenie Syberii - kraj kra-
snojarski i ałtajski, obwód ir-
kucki. Wojskowe cmentarze
znajdują się również w obwo-
dzie orenburskim. Wszystkie te
cmentarze zasługują na ich
szczegółowe zbadanie oraz nie-
zbędną konserwację.

DR HAB.
SERGIUSZ LEOŃCZYK

PROF. UCZELNI

WYDZIAŁ NAUKHUMANISTYCZNYCH

Początki zesłań Polaków na Syberię miały miejsce już w czasie wojen
Stefana Batorego z państwem moskiewskim. Jednak dopiero wiek XIX
można uznać za początek masowych zsyłek Polaków na Syberię.
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Z życia codziennego mamy...
Czy rodzice mogą się
rozstać, nie krzywdząc
tym dzieci? Czy rozwód
to najlepsze
rozwiązanie?

Czy rozwód jest dobrym roz-
wiązaniem? Na pewno nie, bo
ma wpływ na wiele kwestii w
rodzinie, choćby emocjonal-
nych. Jeśli jednak w domu dzie-
ją się złe rzeczy, awantury lub
zwyczajny brak akceptacji,
rozstanie okazuje się
najrozsądniejsze.

Jak pokazują statystyki, więk-
szość par potrafi rozstać się
w zgodzie. Ale jeśli nie przebie-
ga to zgodnie z planem, rozwód
niesie za sobą wiele zmian, któ-
re mają wpływ na rozwój dzieci.
Kiedy rodzice decydują się na
rozwód, ten fakt przeżywają
szczególnie właśnie dzieci. Są
bacznym obserwatorami i jeśli
widzą, że w domu nie ma uczu-
cia, a jest tylko złość i nieszczę-
ście, one same podświadomie
pragną innego domu - ciepłego
i spokojnego. Takiego, w któ-
rym chce się przebywać bez
względu na to, czy jest tam tyl-
ko mama, czy tylko tata.

W odczuciu dzieci po
rozwodzie wszystko się zmie-
nia. Zaczynają odczuwać utratę
poczucia bezpieczeństwa. To, że
na co dzień nie będzie już oboj-
ga rodziców w jednym domu,
jest ogromną zmianą. Rozwód
wiąże się też ze zmianą rytmu

dnia, innym podziałem obo-
wiązków, a czasem i zmianą sy-
tuacji finansowej czy nawet
przeprowadzką w inne miejsce,
które niesie za sobą utratę do-
tychczasowych znajomych.

Dziecko często w takich sytu-
acjach czuje się winne zaistnia-
łych wydarzeń. Może się też
zdarzyć, że stanie po stronie
któregoś ze zwaśnionych rodzi-
ców i będzie chciało zamieszkać
zwłaśnie z nim. To może to
sprawić, że relacje miedzy ro-
dzeństwem zostaną zachwiane
lub całkowicie zerwane. Prze-
ważnie tylko starsze rodzeń-
stwo jest w stanie nie wejść
w konflikt pomiędzy rodzicami.

Z tych wszystkich powodów
rozwodzące się małżeństwo
powinno zrobić wszystko, aby
przebieg rozwodu był jak naj-
mniej bolesny dla dzieci. Naj-
ważniejszą rzeczą jest rozmowa
obojga rodziców z dziećmi.
Wyjaśnijmy im, dlaczego mama
i tata postanowili się rozejść, i
że oboje bardzo je kochają.
Dajmy im poczucie wartości
i zapewnienie, że nadal będzie
się przy nich mimo mieszkania
oddzielnie.

Ale jedna rozmowa nie roz-
wiąże problemu. Dzieci zaczną
rozumieć całą sytuację dopiero
po wyprowadzce jednego z ro-
dziców. Odczują wtedy tęskno-

tę, cierpienie czy złość. Dziecko
nie godzi się łatwo z faktem, że
dwie najbliższe mu osoby po-
stanowiły się rozstać. Zapewne
będzie uważać, że to niemożli-
we, spróbouje ich szantażować
emocjonalnie czy pogodzić
rodziców ze sobą i dopiero po
jakimś czasie zaakceptouje za-
istniałą sytuację.

Zdecydowanie nie można
trwać w małżeństwie tylko ze
względu na dzieci, boieświado-
mie je wtedy krzywdzimy. Pro-
ces rozwodu nie jest łatwy dla
żadnego członka rodziny, ale
wzajemna współpraca może
dobrze ukształtować relacje
z nim związane. ID

Dziennikarze polecają

„Lekcja francuskiego” P.J Howard, Natalie Renard, Wydaw-
nictwo Amare
Spotkanie na drugim końcu świata może zmienić wszystko...
Halvor Gastrell, mimo młodego wieku, osiągnęła naprawdę
wiele. Miliony obserwatorów w mediach społecznościowych,
kampanie reklamowe i szeroko otwarte drzwi do międzynaro-
dowej kariery. Radość z sukcesów przysłaniają jedynie wygóro-
wane oczekiwania rodziców i… powrót do San Francisco jej
siostry, Harper. Wkrótce okazuje się, że łączy je więcej, niż mo-
głyby podejrzewać, w tym podobny gust, jeśli chodzi o męż-
czyzn. Najlepszy tego dowód stanowi Mason Crosby,
przystojniak, który zawrócił Halvor w głowie podczas wakacyj-
nego wyjazdu, chwilowo zapominając o tym, że jest… chłopa-
kiem Harper. Sytuacji nie poprawia fakt, iż Crosby okazuje się
nowym nauczycielem francuskiego Halvor. A co gorsza, ma
udzielać jej prywatnych korepetycji poza szkołą!
Romans z młodszą siostrą swojej dziewczyny to jedno, ale ro-
mans nauczyciela z uczennicą? Żadne z nich nie przewidziało,
jakie konsekwencje może przynieść chwila namiętnego zapo-
mnienia… (opis wydawcy)

„Otwórz oczy” Nika Kardasz, Wydawnictwo Replika
Przepiękna powieść o miłości, trosce i przebaczaniu. O kolek-
cjonerce szczęścia, która potrafi dostrzec to, co przed innymi
jest ukryte.
Dziewczyna o kasztanowych włosach – Aurelia Szulc – nie ma
w życiu taryfy ulgowej. Mimo to jest tytanem ciężkiej pracy,
szybko wspina się po szczeblach kariery i w końcu zdobywa ty-
tuł najlepszego fizjoterapeuty w mieście. W międzyczasie los po
kolei odbiera jej najbliższe osoby. W wieku czternastu lat traci
rodziców, a potem ukochaną babcię. Kiedy z jej życia – skuszo-
ny miejscem w prestiżowej szkole wojskowej w Stanach – od-
chodzi również Tobiasz, najlepszy przyjaciel i wielka miłość,
Aurelia czuje, jakby straciła kawałek serca. Połykając łzy, odwo-
zi go na lotnisko, a w drodze powrotnej ulega wypadkowi i nie-
odwracalnie traci wzrok. Jest przekonana, że dla niej życie
właśnie się skończyło. W najśmielszych nawet snach nie przy-
puszczała, że dopiero wraz z utratą wzroku naprawdę przejrzy
na oczy i dostrzeże to, czego do tej pory nie zauważała. (opis
wydawcy)

„Lisica”Witold Horwath, Wydawnictwo Replika
O swoim życiu Hanna Lubochowska mogłaby dużo powiedzieć,
ale nie to, że było nudne. Kiedy ogląda się wstecz, z sentymen-
tem myśli, że niektóre rzeczy mogła zrobić inaczej, podjąć inne
decyzje. Ale jedno wie na pewno: życie, które spełniło jej marze-
nia i pozwoliło zostać pełnoprawną funkcjonariuszką amery-
kańskiej policji – nie mogło być złe.
Jej historia rozpoczyna się w Jakaterinosławiu podczas rewolu-
cji i wojny domowej. Ojciec siedemnastoletniej wówczas Hanki,
naczelny inżynier w sławnej polskiej firmie Rudzki i S-ska, zo-
staje skatowany i okaleczony przez zrewoltowanych robotni-
ków. Ich przywódcy, bezdusznemu bolszewikowi
Władysławowi Sience, to jednak nie wystarcza: w okrutny spo-
sób prześladuje także jego córkę. Lecz nie ma pojęcia, że trafił
na kobietę nieprzeciętną, która wyprzedza swoją epokę i która
potrafi się bronić. Hanka od zawsze pragnęła zostać policyjnym
detektywem, nie zważając na to, że na początku XX wieku nie
był to, delikatnie mówiąc, zawód popularny wśród kobiet.
Po wybuchu rewolucji musi ewakuować się z Rosji drogą mor-
ską. Na statku wpada na trop niebezpiecznej kontrabandy, uda-
remnia zamach na pochód pierwszomajowy w Marsylii,
poznaje demonicznego księcia Czernobiesowa i zyskuje młod-
szego braciszka.
A to zaledwie początek, bo Hanka dopiero się rozkręca… (opis
wydawcy)

RECENZJA
Powieść Ann Cleeves
„Długi zew”,
Wydawnictwo Czwarta
Strona”.

Książka jest pierwszą częścią
kolejnej serii mistrzyni krymi-
nałów, brytyjskiej autorki Ann
Cleeves.

Tym razem bohaterem jest
detektyw Matthew Venna, któ-
ry wiele lat temu opuścił swoje
miasteczko Devon, porzucając
jednocześnie wspólnotę ewan-
gelicką i bractwo tam rządzące.
Powodem były odmienne po-
glądy i chęć życia po swojemu,
życia kierowanego własnymi
priorytetami.

Po długim czasie Venna
otrzymuje wiadomość o śmier-
ci ojca i mimo chłodnych relacji
postanawia towarzyszyć mu
w ostatniej drodze.

Niedługo potem detektyw do-
staje również informację o zna-
lezieniu na plaży zwłok mężczy-
zny z wytatuowanym na ramie-
niu ptakiem .

Tajemnicza śmierć rozpoczy-
na całą lawinę nieszczęść i zaga-
dek, nawiązujących cały czas do
wydarzeń z przeszłości.

Tymczasem nadal giną kolej-
ni ludzie, których śladem rusza
detektyw.

Cała sytuacja oraz powrót
w rodzinne strony odbijają się

także na życiu osobistym Mat-
thew.

Kim okaże się zamordowany
bezdomny?

I czemu w całą historię zosta-
je zamieszana chora na zespół
Downa kobieta?

Jak zmieni się życie bohatera
po powrocie do domu rodzinne-
go?

Tego dowiecie się, sięgając po
książkę.

Kryminalna intryga spod pió-
ra Ann Cleeves ponownie prze-
nosi czytelnika w mglisty
i mroczny świat Szetlandów. Po
tej lekturze każdy krzyk mew
będzie kojarzył się z nieokieł-
znaną oraz złowieszczą ciszą
i szumem morza, które otulają
tajemnice wysp, nie pozwalając
na ujawnienie oraz poznanie
prawdy.

Autorka zapewnia nową
książką niezapomnianą podróż
pełną historii, ale jednocześnie
tez utwierdza w przekonaniu,
że wydana przez Czwartą Stro-
nę powieści Cleeves to bogate
oraz niepowtarzalne tomy, któ-
rych już same okładki idealnie
nastrajają czytelnika i nadają
szczególny mroczny charakter
lekturze.

Dla kogo jest ta książka?
Dla czytelnika lubiącego kry-

minały, tajemnice, takiego, któ-
ry wspólnie z bohaterem prze-
żywa każdą emocję i pragnie
rozwiązać zagadkę. Dla osób,
które nie boją się, że nie zasną

po lekturze, i takich, które będą
chciały jeszcze i jeszcze.

Zdecydowanie polecam tę
hipnotyzująca historię. ID
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Lawina nieszczęść i zagadek
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Usługi:
Bielenie i dezynfekcja obór,

chlewni i kurników, tel. 600
338 311

Pranie dywanów, wykła-
dzin, mebli tapicerowanych
u klienta, Siedlce i okolice, tel.
600 338 311

Naprawa sprzętów AGD
i RTV, pralki, zmywarki, piekar-
niki, TV, odkurzacze, itp. z do-
jazdem, Siedlce i okolice, tel. 731
733 623

Do wynajęcia pokoje - po-
mieszczenia na działalność go-
spodarczą, Siedlce, tel; 500 555
050

Glazura, terakota, remonty,
hydraulika, tel. 793 188 908.

Ułożę kostkę brukową przy
nagrobkach. Remonty nagrob-
ków. Tel: 515-518-272

Pomaluję pokoje, ułożę tera-
kotę, glazurę, Siedlce i okolice,
tel. 794 602 653

Budowa domów, stan suro-
wy otwarty, przebudowy, więź-
by oraz pokrycia dachowe, wol-
ne terminy, 573 382 699.

Remonty, wykończenia, ada-
ptacje, tel. 502 116 770.

Wycinka drzew, rębak do ga-
łęzi, frezowanie karp, podno-
śnik 30 m, 698 657 538.

Odszkodowania, dopłaty do
odszkodowań, oddłużanie, po-
moc prawna dla zadłużonych.
Kancelaria Prawna, tel. 798 798
068.

Różne:
Sprzedam tanio, bardzo ład-

ne i mało używane 2 komplety
wypoczynkowe w kolorze zło-
tym i bordowym i 2 regały (dę-
bowy i koloru bordowego), oko-

lice Siedlec, dzwonić wieczo-
rem: 25 644 33 81

Sprzedam owoce czarnego
bzu, tel. 721 304 370

Sprzedam umywalki, rower-
ki dzieciece, tel.516 573 578

Sprzedam beczkowóz Mepro-
zet Kościan, 2300 pojemność,
stan dobry, cena 6.300 zł, Żele-
chów, tel. 537 013 221

Kupię dom pietrowy do ma-
łego remontu w Siedlcach lub
okolicach, tel. 604 552 644

Wynajmę lub sprzedam lokal
44 mkw przy ul. 3 Maja, na par-
terze, dwa wejścia, tel. 516 573
578

Sprzedam Mercedesa C 2.0
benzyna, 141 kW, 2000 rok, ko-
lor granatowy, kombi, cena
7500 zł, tel. 504 365 916

Sprzedam działkę budowlaną
w Stoku Lacki, 1000 mkw, 130
zł/mkw, media w drodze gmin-
nej, tel. 796 224 923

Sprzedam Mercedesa 124, 2,5
diesel, 1991 rok, pprzebieg 208
000km, bez śladów korozji, ce-
na 15 000, tel. 504 365 916

Do wynajęcia lokal 589 mkw
po parku rozrywki - iluzje
optyczne 3D, labirynty, tunel
aetodynamiczny.Siedlce, ul.
Brzeska 91, tel. 578 978 128

Wieczorki taneczne dla sa-
motnych i par- Siedlce,35+, tel.
500 555 050

Wszystkich miłośników tań-
ca i dobrej muzyki, zapraszamy
na wieczorki taneczne w nowo-
powstałej sali

Kupię las, tel., 502 365 643
Sprzedam komplet felg bez-

dętkowych do Malucha, tel.794
602 653

Kupię aparat Zenith Et, trl.
507 795 101

Toyota Rav4 - 2007 rok,
I właściciel, diesel, ogrzewanie
postojowe, tel. 501 731 631

Sprzedam kombajn Class sze-
rokość 380 cm, 30 tyś zł., tel
509 412 079

Sprzedam ubrania i buty dla
chłopca i dziewczynki, tel. 516
322 972

Siatka ogrodzeniowa na
sprzedaż, tel. 607 910 717

Kupię używany piec do cen-
tralnego ogrzewania, do po-
wierzchni 100 mkw, tel. 692
419 936

Tanio sprzedam- tapczan,
wersalkę, rower damka; Tv ko-
lorowy z pilotem ; fotel obroto-
wy na kółkach; szlifierka uni-
wersalna do betonu, drzewa
i metalu, drzewka śliwki węgier-
ki, słoiki z zakrętkami, tel. 736
137 078

Kupię piec do centralnego
ogrzewania, tel. 692 419 936

Rolnicze:
Sprzedam drzewo w lesie (su-

che i mokre), el. 606 137 756
Sprzedam las w Helenowie,

0,67 ar, 70% sosna, 30 % brzo-
za, tel. 606 137 756

Sprzedam cielaki, koguty
wiejskie oraz króliki- 4-5 kg,
okolice Siedlec, tel. 539 216 995

Sprzedam sadzonki śliwki
słodkiej węgierki, pestka odcho-
di, po 7 zł/sadzonka, tel. 791 476
439

Sprzedam ziemniaki, kremo-
we, sypkie, tel. 570 708 333

Piec Defro 24-30 kw. osprzęt
+ bojler, sprawny 100%, tel. 510
234 433.

Ogłoszenia drobne

Do wynajęcia gotowy 

lokal 589 mkw, piętro, 

po parku rozrywki, 

iluzje 3D, labirynty, 

tunel aerodynamiczny, 

możliwość adaptacji, 

Siedlce, ul. Brzeska 91, 

tel. 578 978 128

biuro@zyciesiedleckie.pl
tel. 25 632-79-77Reklamy i ogłoszenia
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UKS BASKET
SIEDLCE
Kiedy zaczęła się
przygoda dziewcząt
z koszykówką? Jakie
mają plany
treningowe?

Grupa dziewcząt złożona z rocz-
ników2007, 2008 i 2009 trafiła
do naszego klubu w czerwcu
2020 r. Była to pierwsza żeńska
grupawnaszym klubie. Przygo-
dę ze sportem rozpoczęliśmy od
ustalenia z rodzicami zasad
funkcjonowania grupy, a
potem wzięliśmy się za syste-
matyczną pracę szkoleniową.
Celem grupy szkoleniowej U-15
jest konsekwentna nauka i do-
skonalenie techniki indywidual-
nej (ataku i obrony) oraz wdra-
żanie tych elementów do zało-
żeń taktycznych.
W związku z tym, iż dziewczę-

ta tej grupymają zaległości cza-
sowe (rozpoczęcie systematycz-
nego szkolenia w klasie V, VI,
VII), naszym głównym celem
jest postęp koszykarski. Koszy-
karki grupy U-15 trenują bardzo
systematycznie 3,4 razyw tygo-
dniu. Trenujemy w poniedział-

ki, środy i piątki w godz. 18.30-
20.15, korzystając zmożliwości
hali sportowej przy I LO im. B.
Prusa (ul. Floriańska 10).
Ogromnym plusem, napę-

dzającym machinę sukcesów,
jest duże zaangażowanie ze
strony zawodniczek i ich rodzi-
ców. To grupa ciekawych cha-
rakterów, któremożna odważ-
nie nazwać „charakterkami”,
posiadających swoje zdanie,dla-
tego często muszą się ze sobą
„ścierać”. Ale właśnie o to cho-
dzi - grupa sportowa to różne
charaktery, z których należy
tworzyć silną drużynę.
Mocno wierzymy, że praca

z tą grupą to będzie początek re-
aktywowania żeńskiej koszy-
kówkiw Siedlcach.
W sezonie 2022-2023 w roz-

grywkachWarszawskiego Okrę-
gowego Związku Koszykówki
w kategorii U-15 dziewcząt
KLUB UKS BASKET SIEDLCE re-
prezentują: od lewej dół: Zasow-
ska Emilia, Kania Gabriela, Cy-
bulska Aleksandra, Sabiniak An-
tonina, Półtorzycka Justyna; od
lewej góra: Nikolaj Julia, Orze-
szek Nina, Półtorzycka Natalia,
Szczepańska Amelia, Kacprzyk
Weronika, Posiadała Aleksan-
dra i trener Tomasz Araszkie-
wicz.

Czas na żeńską koszykówkę

Jest to organizowane cy-
klicznie wydarzenie, któ-
re na dobre wpisało się
już w kalendarz obcho-
dów Dnia Niepodległości
i zyskało ogromną popu-
larność wśród siedlczan.
Obchody nie będą ogra-

niczone do samego prze-
jazdu kolumny pojazdów
ulicami Siedlec. Organiza-
torzy, czyli: Siedleckie
Stowarzyszenie Miłośni-
kówTechniki Zabytkowej
KORBA, FMB Siedlce, Na-
turalni 4x4, ATV Quady
Siedlce orazMoto Siedlce
zadbali o całąmoc atrak-
cji.
Impreza rozpocznie się

na placu generała Sikor-
skiego już o godzinie
16.00. To właśnie wtedy
otwarte zostaną zlokali-
zowane na pobliskich uli-
cach (Kilińskiego, Puła-
skiego i wszystkich przy-
ległych) parkingi dla
uczestników. Do udziału
wwydarzeniu zaproszeni

są wszyscy posiadacze
sprawnych technicznie,
dopuszczonych do ruchu
pojazdów, którzy pragną
wyrazić swoje patriotycz-
ne uczucia podczas uro-
czystego przejazdu przez
miasto. Udział wWielkiej
MotoParadzie Wolności
jest bezpłatny i nie sąwy-
magane żadnewcześniej-
sze zgłoszenia. Potrzeba
tylko zabrać ze sobą flagę
narodową.
Podczas zbiórki uczest-

ników, o gorącą atmosfe-
rę będzie dbał zespół „Ro-
ad 66” który rozpocznie
swój koncert o godz.
16.30. Na godzinę 17.50
przewidziano przemó-
wienie prezydenta mia-
sta Siedlce Andrzeja Sitni-
ka, a tuż po nim uroczy-
ste odśpiewanie Hymnu
Narodowego, który
uświetni specjalnie za-
programowany pokaz la-
serów i ognia. Zachęca-
mydoprzypomnienia so-

bie tekstu wszystkich
zwrotek!
Główne wydarzenie,

czyli wielka MotoParada
Wolności, rozpocznie się
punktualnie o 18.10. To
właśnie wtedy kilkaset
pojazdów poruszających
się w barwnej i głośno
manifestującej swój pa-
triotyczny entuzjazm ko-
lumnie zawładnie na kil-
kadziesiątminut ulicami
miasta.
Parada będzie porusza-

ła się następującą trasą:
plac Sikorskiego – Pił-

sudskiego – Starowiejska
– Wyszyńskiego - 3 Maja
– Partyzantów - Monte
Cassino – Warszawska -
Piłsudskiego –Wojskowa
- Mieszka I – Broniew-
skiego - Plac Wolności
– Prusa – Kazimierzow-
ska – Starowiejska – Pił-
sudskiego - Plac Sikor-
skiego.
Na godzinę 18:50 zapla-

nowano kolejny koncert

– tym razem o dobry na-
strój uczestników będzie
dbał zespół TEAM OF PA-
TRIOTS,a organizatorzy
będą rozdawać darmo-
we, gorące posiłki –mię-
dzy innymi z klimatycz-
nej kuchni polowej.
MotoParadaWolności

zakończy się o godzinie
19.30widowiskowympo-
kazem laserów i ogni ja-
kiego w naszymmieście
jeszcze nie było.
Organizatorzy serdecz-

nie zapraszają do wspól-
nego świętowania i zwra-
cają się do uczestników
z gorącą prośbą o ścisłe
stosowanie się do pole-
ceń porządkowych, które
umożliwią sprawny wy-
jazd kolumny pojazdów
na trasę parady.

SIEDLCE

Radosne święta najlepiej obchodzić wwiększym gronie. Z takiego
założenia wychodzą także organizatorzy Wielkiej Motoparady
Niepodległości, która 11 listopada po raz kolejny przejedzie ulicami
naszegomiasta.
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MKP POGOŃ
SIEDLCE
Whotelu Ibis odbyła się
konferencja prasowa
z udziałem treneraMarka
Saganowskiego i prezesa
Łukasza Jarkowskiego.

Spotkanie zmediami i kibicami
zaczęło się od wystąpienia pre-
zesa Łukasza Jarkowskiego.
- Postawa Pogoni spowodo-

wała, że pojawiły się naciski, że-
by zmienić trenera. Trener Da-
mian Guzek swoją postawą za-
służył na to, żeby otrzymać tro-
chę większy kredyt zaufania,
dlatego też trenował nieco dłu-
żej mimo nie najlepszej posta-
wy drużyny. Damian to czło-
wiek z Siedlec, wychowanek
klubu, który wykazał się wielką
etyką pracy. Należy pamiętać
o tym, w jakich warunkach zo-
stawał trenerem. Podjął się bar-
dzo trudnego wyzwania w klu-
bie, który stał nad przepaścią.
Warto też pamiętać, że w po-
przednim sezonie niemal do
ostatniej kolejki byliśmyw grze
o baraże - powiedział sternik
MKP.
Prezes Pogoni podkreślił, że

Guzek sam zrezygnował z funk-
cji, a do tego zrzekł się wyna-
grodzenia do końca kontraktu,

zdając sobie sytuację z trudnej
sytuacji klubu. Jarkowski po-
równał zachowanie byłego już
trenera biało-niebieskich do sy-
tuacji z Waldemarem Fornali-
kiem, który z identyczną klasą
rozstał się z Piastem Gliwice.
- Jestem pełen wiary w to, że

Damian będzie trenerem. Ma
papiery na to, żeby być bardzo
dobrym szkoleniowcem. Otrzy-
mał od nas propozycję pozosta-
nia w strukturach klubu, jed-
nak wybrał odpoczynek od fut-
bolu – przyznał Jarkowski. - Ze-
społowi potrzebny był pozy-
tywny wstrząs, którego może
dokonać jedynie osoba z sil-
nym charakterem, przeszłością
piłkarską i dobrymi wynikami
piłkarskimi. Decyzja o wyborze
Marka Saganowskiego była dla
nas oczywista. Od pierwszego
spotkania złapaliśmy nić poro-
zumienia.
- Zarząd był konkretny od

pierwszego spotkania. Lubię to,
można wręcz powiedzieć, że to
mnie zauroczyło. Jeżeli chodzi
o styl grania, to widać było
wmeczu pucharowym z Chro-
brym Głogów, że drużyna ma
potencjał, zawodnicymają od-
powiednią jakość. Mamnadzie-
ję, że zrobimy z Pogonią coś
większego, niż wszyscy obecnie
się spodziewają - powiedział Sa-
ganowski.
Jeśli chodzi o sztab szkolenio-

wey, w najbliższym czasie nie
należy spodziewać się zmian.
Byćmożewpływ na toma fakt,
że współpracownicy Saganow-
skiego ze sztabu szkoleniowego
Motoru Lublin pracują w in-
nych miejscach. Nowy trener
Pogoni odniósł się także do
kwestii personalnych.
- Zawsze planuje się wzmoc-

nienia, choćby po to, żeby od-
świeżyć szatnię.W styczniumo-
że być taka możliwość, że bę-
dziemy dokooptowywać za-
wodników. Oglądałem kilka po-
przednich meczów Pogoni na
wideo, a na żywo widziałem
spotkanie z ChrobrymGłogów.
Pucharowymecz udowodnił, że
w drużynie drzemie potencjał.
Gdyby Pogoń grała w każdym
meczu na takim poziomie, to
mnie by tu nie było - stwierdził
były piłkarz LegiiWarszawa.
Saganowski: - Linia obrony

Pogoni jest doświadczona. Pew-
ne ruchy zawodników powodo-
wały błędy indywidualne. Moje
zespoły, Motor czy Legia grają-
ca w CLJ, traciły raczej mało
bramek. To jest podstawa.
Wszystkiego nie da się zrobić
w ciągu kilku sesji. Będziemy
szukać optymalnego składu, ze-
stawienia. Musimy skupić się
na tym, co teraz jest. Muszę
przyjrzeć się zawodnikom.
W meczach, które oglądałem,
brakowało skuteczności, poja-

wiały się błędy indywidualne.
Według mnie nie trzeba robić
rewolucji w zespole, aby po-
szedł we właściwym kierunku.
Nie jestem zwolennikiem tego,
żebywydawać pieniądze ponad
możliwości klubu.
Spotkanie zmediami i kibica-

mi odbyło się na kilkanaście go-
dzin przed domowymmeczem
z liderem II ligi - Kotwicą Koło-
brzeg.
- Remis w domu to dlamnie

przegrana, remis na wyjeździe
to też w jakimś sensie porażka.
Nie wyjdziemy na mecz z Ko-
twicą, aby bronić remisu. So-
botnie spotkanie wygra zespół,
który będzie bardziej zdetermi-
nowany - mówił Saganowski. -
Liderzy kreują się, kiedy są zwy-
cięstwa. Mamnadzieję, że ofen-
sywnamyśl trafiła do zespołu.
Chciałbym, żeby jutro wyszedł
zespół, który zagra idealnie. Ży-
czę wszystkim zawodnikom,
żeby byli przede wszystkim
zdrowi. Każdy w szatni dosta-
nie szansę od Saganowskiego.
Są zawodnicy, co do których
mam większe oczekiwania,
i pewnie oni otrzymająwiększy
kredyt zaufania. Myślę, że jakiś
brylancik się pokaże.
Prezes Jarkowski odniósł się

do współpracy klubu z magi-
stratem.
- Relacje z UrzędemMiasta są

bardzo dobre. Zdajemy sobie

sprawę z tego, co się dzieje na
świecie, wiemy, że są ważniej-
sze rzeczy niż sport. Słowa pana
prezydenta na ostatniej sesji ra-
dymiasta były potwierdzeniem
moich słów.
W dalszej części dyskutowa-

no o sytuacji finansowej i ka-
drowej Pogoni, akademii MKP
oraz perspektywach klubu na
przyszłość. Oto najciekawsze
wypowiedzi:
Jarkowski: - Zaległości były 3-

miesięczne, są miesięczne. De-
cyzja radymiasta daje nadzieję
na przyszłość. Jako zarząd za-
służyliśmy na to, żeby powie-
dzieć, że pieniądze przekazywa-
ne na klub nie sąmarnotrawio-
ne. Prostujemy błędy, które do-
prowadziły do tego, że Pogoń
znalazła się w takim, a nie in-
nymmiejscu.
Jarkowski: - Zobaczyłem

w panu Marku trenera, który
chce coś osiągnąć w tej roli.
Chciałbym, żeby Pogoń była
etapemw drodze do realizacji
aspiracji.
Jarkowski: - Marek Saganow-

ski tomarkaw polskim świecie
futbolu. Rozmawiamy z różny-
mi menadżerami, którzy chcą
wypożyczać do nas zawodni-
ków, alemusząwidzieć sens ta-
kich ruchów. Prowadziliśmy
rozmowy z Legią, jednak się
wykoleiły. Wszystko sprowadza
się do fajnego grania i rozwoju

zawodników.
Jarkowski: - Akademia Pogo-

ni została zaniedbana. Mnó-
stwomłodych talentówwyfru-
nęło do dużych punktów. Takie
perełki jak Maciej Rosołek są
nie od utrzymania, ale ludzie,
którzymogli grać na poziomie
II ligi, również uciekli. Swoją
pracą i pokazaniem możliwo-
ści, stałym rozwojem chcemy
pokazać jak ważna jest nasza
akademia. Pomimo proble-
mów finansowych nie oszczę-
dzamy na rozwoju struktur
młodzieżowych.
Jarkowski: - Być może zimą

dojdzie do wietrzenia szatni,
choć teraz nie ujawnimy żad-
nych szczegółów.
Saganowski: - Jeżeli trafi się

zawodnik z zagranicy, który bę-
dzie robił różnicę, to jestem za.
Kiedy grałem za granicą, mu-
siałembyć lepszy od rodzimego
zawodnika. Młodzi zawodnicy
inaczej zapatrują się na piłkarzy
z innych krajów. Są oni ciekawi,
jak i gdzie grali.
Jarkowski: - Osoby, które do-

prowadziły do afery witamino-
wej, powinny zostać rozliczone.
To moje prywatne zdanie, ale
szczere. Od wyroku w sprawie
Artura Balickiego będziemy się
odwoływać. Mamy jednak prze-
słanki, aby liczyć, że wyrokw II
instancji będzie po naszej my-
śli. KS

Nić porozumienia u zarania
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Fotel lidera utracony w osiem minut
IV LIGA
MAZOWIECKA
W meczu na szczycie
forBET IV ligi
mazowieckiej KS CK
Troszyn wygrał 3:1
z Mazovią Mińsk
Mazowiecki.

Po 5minutach gry pierwszą oka-
zję stworzyli troszynianie. Kamil
Majkowski oddał strzał, po któ-
rym piłka przeleciała nad po-
przeczką. Mazovia odpowiedzia-
ła dopiero po kwadransie, kiedy
Wojciech Trochim uderzył nad
bramką z rzutuwolnego.W grze
obu drużyn widoczna była ner-
wowość wynikająca zapewne ze
stawki spotkania. Świetną oka-
zję strzeleckąmiał w 23minucie
Wojciech Wocial, jednak jego
strzał z głowy po centrze Igora
Krasznewśkiego był zbyt lekki.
W 31 minucie znowu próbował
Majkowski, ale zabrakłomupre-
cyzji. Kilka chwil później Pawło
Ksionz przestrzelił z rzutu wol-
nego. Mazovia objęła prowadze-
nie w 43minucie. Mińszczanie
wyszli z kontrą po stałym frag-
mencie rywali. Prawą flanką po-
pędził Ksionz, zagrał do środka,
gdzie Edgardo Ruiz trącił piłkę
przed ErykiemWiędłochą, fut-
bolówka trafiła ostatecznie do
Mateusza Bieniasa, który poko-
nał źle ustawionego golkipera
gości. Jeszcze przed przerwą do

wyrównaniamógł doprowadzić
Jakub Tyska, ale w 100-procen-
towej sytuacji uderzył nad po-
przeczką.
W 59minucieMazovia powin-

na prowadzić 2:0, ale strzał
Krasznewśkiego z dystansu za-
trzymał się na spojeniu bramki
rywali. To był ostatni dobrymo-
mentmińszczanna kilkaminut.
Między 62 a 70 minutą goście
z Troszyna trafili 3-krotnie. Naj-
pierwMichał Pragacz popisał się
precyzyjnym uderzeniem, na-
stępnie Majkowski trafił pomi-
mo presji ze strony obrońców,
a wreszcie Jakub Tyska z bliska
trafił po wyłożeniu Edgardo Ru-
iza. Do końcameczu nic się już
nie zmieniło. Mazovii wyraźnie
zabrało sił po godzinie gry, a re-
zerwowi nie byli w stanie
wznieść drużyny na odpowiedni
poziom. Po przegranej 1:3 KS CK

Troszyn został liderem tabeli
i ma 2 punkty przewagi nadMa-
zovią. Mińszczan goni tez Victo-
ria Sulejówek, która po wygra-
nej na trudnym terenie w Przy-
susze traci tylko oczko.
5 listopadaMazovia zagra na

wyjeździe z KS Raszyn. KS
MazoviaMińskMazowiecki -

KS CKTroszyn 1:3 (1:0)
BRAMKI: Bienias 43 - Pragacz

62, Majkowski 67, J. Tyska 70.
MAZOVIA: Łysik - Zatorski (80

Jurczak), Bienias, Broź (73 Sło-
wik), Krasznewśkyj (83 Kąca) -
Ksionz, Pędowski, Trochim (77
Michalski), Wocial, Więdłocha -
Bondara.

14 KOLEJKA (29-30 PAŹDZIERNIKA):
Escola Varsovia - KS Raszyn 2:2,
HutnikWarszawa - NarewOstro-
łęka 4:1, Marcovia Marki - Wilga
Garwolin 3:2, Mazur Karczew -
Mszczonowianka Mszczonów

2:2, MKS Przasnysz - MKS Pia-
seczno 0:3, Orzeł Baniocha - Wi-
sła II Płock 2:3, Oskar Przysucha
- Victoria Sulejówek 0:2, Ząbko-
via Ząbki - Świt Staroźreby 5:1.

1. KS CK TROSZYN 14 35 44-17
2. MAZOVIA 14 33 41-18
3. VICTORIA 14 32 35-19
4. WISŁA II 14 29 46-26
5. MKS PIASECZNO 14 26 32-32
6. HUTNIK 14 24 39-26
7. MAZUR 14 22 27-19
8. ZĄBKOVIA 14 21 23-14
9. ORZEŁ 14 21 22-17
10. MSZCZONOWIANKA 14 16 25-33
11. MARCOVIA 14 16 33-32
12. OSKAR 14 13 24-32
13. WILGA 14 13 29-33
14. NAREW 14 12 24-34
15. KS RASZYN 14 12 15-38
16. ŚWIT 14 11 19-43
17. MKS PRZASNYSZ 14 11 16-37
18. ESCOLA 14 6 18-42

V LIGA MAZOWIECKA, GR. II
12 KOLEJKA (28-30 PAŹDZIERNIKA): Energia Kozienice - Tygrys Huta
Mińska 3:1, GKS Jedlińsk - Płomień DębeWielkie 5:1, Jabło-
nianka Jabłonna Lacka - KS Teresin 1:6, Józefovia Józefów - Po-
goń II Siedlce 1:0, LKS Promna - Naprzód Skórzec 3:1, Mazovia
II MińskMazowiecki - Podlasie Sokołów Podlaski 2:3, Milan
Milanówek - Żyrardowianka Żyrardów 3:0. PAUZA: LKS Chleb-
nia.
1. LKS PROMNA 12 28 32-14

2. ENERGIA 11 27 31-16

3. GKS JEDLIŃSK 11 26 37-10

4. LKS CHLEBNIA 11 22 34-11

5. JÓZEFOVIA 11 20 25-12

6. TYGRYS 11 20 24-11

7. PODLASIE 11 19 23-17

8. MILAN 11 18 21-11

9. KS TERESIN 11 17 23-19

10. POGOŃ II 11 14 14-11

11. NAPRZÓD 11 9 14-24

12. PŁOMIEŃ 11 7 10-43

13. MAZOVIA II 11 5 9-21

14. ŻYRARDOWIANKA 12 5 8-38

15. JABŁONIANKA 12 3 6-53

LIGA OKRĘGOWA SIEDLCE
12 KOLEJKA (29-30 PAŹDZIERNIKA): Czarni Węgrów - Fenix Siennica
1:1, Hutnik Huta Czechy - Kosovia Kosów Lacki 4:2, ŁDK Łosi-
ce - WilgaMiastków Kościelny 5:0, MKSMałkinia - Jastrząb Że-
liszew 0:2, ULKS Gołąbek - Kolektyw Oleśnica 6:0, Wektra
Zbuczyn - Orzeł Unin 1:1, Zryw Sobolew - Sęp Żelechów 1:0.
PAUZA:WatraMrozy.
1. ORZEŁ 11 27 39-15

2. ŁDK 12 21 39-26

3. SĘP 11 21 27-18

4. WATRA 11 21 29-15

5. HUTNIK 11 20 23-19

6. GOŁĄBEK 11 19 28-13

7. CZARNI 12 19 24-27

8. JASTRZĄB 11 16 28-27

9. MKS MAŁKINIA 12 16 21-26

10. WEKTRA 11 15 19-15

11. FENIX 11 14 16-14

12. KOLEKTYW 11 11 14-31

13. ZRYW 11 11 20-30

14. WILGA 11 6 13-38

15. KOSOVIA 11 4 14-40

KLASA A SIEDLCE
11 KOLEJKA (29-30 PAŹDZIERNIKA): Jutrzenka Cegłów - Victoria Ka-
łuszyn 1:2, Płomień II DębeWielkie - GKS Dobre 3:0, Rywal
Ruchna - Wicher Sadowne 2:4, Tajfun Jartypory - Grodzisk
Krzymosze 1:1, Tęcza Stanisławów - Podlasie II Sokołów Pod-
laski 2:3. Promnik Gończyce - MiedzankaMiedzna 3:0 (wo) -
goście zrezygnowali z wyjazdu namecz. PAUZA: LKS Ostrówek.
1. PODLASIE II 10 28 42-10

2. PROMNIK 10 24 28-16

3. TAJFUN 11 19 19-16

4. GRODZISK 10 16 21-17

5. PŁOMIEŃ II 10 16 22-16

6. WICHER 10 16 21-20

7. LKS OSTRÓWEK 10 16 27-26

8. RYWAL 10 14 27-25

9. VICTORIA 10 13 19-24

10. GKS DOBRE 10 11 14-20

11. TĘCZA 11 11 21-23

12. MIEDZANKA 10 3 15-35

13. JUTRZENKA 10 3 11-39

KLASA B SIEDLCE
10 KOLEJKA (29-30 PAŹDZIERNIKA): AmazonkaWiśniew - Niwa Tęcz-
ki 4:0, Błękitni Stoczek - ŁDK II Łosice 2:6, LUKS Rzakta - Zorza
Sterdyń 6:1, Pogoń III Siedlce - Wicher II Sadowne 16:1, Santo-
ryn Nowinki - Olimpia Latowicz 3:2. PAUZA: Armia Żelków.

OPRAC. KS

II LIGA
W debiucie Marka
Saganowskiego Pogoń
bezbramkowo
zremisowała z liderem
tabeli z Kołobrzegu.

Saganowski w debiucie posta-
wił na ustawienie 4-5-1. Na
środku obrony zagrali Tomasz
Lewandowski i Michał Rutkow-
ski, a na ławce wylądował Ma-
ciej Wichtowski. Prawy bok
stworzyli młodzieżowcy Prze-
mysławMisiak oraz Cezary Bu-
jalski, zaś lewy ofensywnie
usposobieni Krystian Miś i Ce-
zary Demianiuk. Damian Szu-
prytowski zagrał na dziesiątce,
a DamianNowakna dziewiątce.
Pierwsza połowa nie była

wielkim widowiskiem. Po kil-
kunastu minutach gry szansę
miał Cezary Bujalski, ale jej nie
wykorzystał. Goście z Pomorza

Zachodniego odpowiedzieli nie-
celnym strzałem Dominika
Chromińskiego z rzutu wolne-
go. W dalszej części pierwszej
połowy sytuacji było jak na le-
karstwo. Więcej było fauli niż
składnych akcji.
Po przerwie obraz gry nie

uległ zmianie. W 48 minucie
Paweł Łysiak uderzył z rzutu
wolnegowprost w dobrze usta-
wionego Macieja Kikolskiego.
Dziesięćminut później Rutkow-
ski zamykał akcję na dalszym
słupku, ale przestrzelił. Kolejne
fragmenty spotkania były nie-
ciekawe. Tempo było rwane,
a przez to sytuacji było jak na
lekarstwo. W 88minucie piłkę
meczową miał na głowie Da-
mian Nowak, ale nie zdołał cel-
nie uderzyć po wstrzeleniu De-
mianiuka. Spotkanie zakończy-
ło się remisem0:0.
-Mało piłkiwpiłce. Dużowal-

ki na boisku, bardzo dużo fauli
z obu stron. Nie jesteśmy zado-

woleni z punktu, ale go szanu-
jemy - skomentował trener
Marcin Płuska, który w prze-
szłości pracował w Siedlcach.
- Jesteśmy zadowoleni z re-

misu, aczkolwiek czujemy nie-
dosyt. Mieliśmy kilka sytuacji,
po których powinniśmy umie-
ścić piłkę w bramce. Dużo było
bezpośredniej gry. Cieszy
przede wszystkim to, że to był
mecz na zero z tyłu, a przecież
graliśmy z liderem - powiedział
Saganowski.
5 listopada Pogoń podejmie

rezerwy Zagłębia Lubin. Począ-
tekmeczu o 13.00. KS

Pogoń Siedlce - Kotwica Ko-
łobrzeg 0:0

POGOŃ: Kikolski - Misiak, Le-
wandowski, Rutkowski, Miś -
Bujalski (79 Wicenciak), Dzię-
cioł, Włodyka, Szuprytowski (79
Marcinho), Demianiuk - Nowak.

17 KOLEJKA (26-30 PAŹDZIERNI-
KA): GKS Jastrzębie - Olimpia El-
bląg 0:2, Górnik Polkowice -

Garbarnia Kraków 2:1, KKS Ka-
lisz - Zagłębie II Lubin 5:2, Lech
II Poznań - Wisła Puławy 1:1,
Motor Lublin - PoloniaWarsza-
wa 0:1, Stomil Olsztyn - Radu-
nia Stężyca 3:2, Śląsk II Wro-
cław - Siarka Tarnobrzeg 0:0.

1. KOTWICA 17 37 28-14
2. POLONIA 17 34 31-16
3. KKS 17 32 37-23
4. WISŁA 17 28 30-21
5. OLIMPIA 17 28 25-17
6. STOMIL 17 27 26-22
7. ZNICZ 17 26 23-21
8. GKS JASTRZĘBIE 17 24 20-20
9. ZAGŁĘBIE II 17 22 24-36
10. GÓRNIK 17 21 19-22
11. LECH II 17 19 23-28
12. RADUNIA 17 19 29-35
13. MOTOR 17 18 18-25
14. ŚLĄSK II 17 17 21-27
15. HUTNIK 17 17 27-35
16. SIARKA 17 17 22-30
17. GARBARNIA 17 16 30-35
18. POGOŃ 17 16 19-25
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Popisowa partia PSG KPS
SIATKÓWKA
PSG KPS Siedlce po świetnym spotkaniu wygrał 3:0 z za-
wsze groźną Lechią TomaszówMazowiecki.

Przed pierwszą piłką w spotkaniu chwilą ciszy uczczono
pamięć Tomasza Wójtowicza, który kilka dni wcześniej
przegrał walkę z rakiem trzustki. Legendarny siatkarz zo-
stał uhonorowany przed wszystkimi meczami PlusLigi
i Tauron I ligi.
- Rozkręcamy się z meczu na meczu - powiedział po zakoń-
czeniu spotkania trener Mateusz Grabda. To zdanie można
też sparafrazować i powiedzieć, że PSG KPS w spotkaniu
z Lechią rozkręcał się z seta na set. W pierwszym siedlcza-
nie wygrali do 21, a w drugim do 17. W trzecim tylko do 18,
ale losy partii były rozstrzygnięte na długo wcześniej.
MVP spotkania został rozgrywający Krzysztof Pigłowski.
Z jego wystaw korzystał Damian Dobosz, który również za-
służył na statuetkę.
- Nagrody nie są najważniejsze. Najważniejsza jest drużyna.
Czy to był nasz najlepszy mecz w sezonie? Najlepszy jeszcze
przed nami. Czysty wynik 3:0 i małe punkty w poszczegól-
nych setach mogą wskazywać, że spotkanie z Lechią było
łatwe. Nie było taka, trzeba było się napocić i zagrać swoją
najlepszą siatkówkę - powiedział Dobosz.
5 listopada o 17:00 PSG KPS podejmie Gwardię Wrocław. KS

PSG KPS SIEDLCE - LECHIA TOMASZÓWMAZOWIECKI 3:0 (25:21, 25:17,

25:18)

PSG KPS: Długosz, Dobosz, Kufka, Kupka, Pigłowski, Strulak
i Waloch (libero) oraz Fenoszyn, Wnuk.

RUGBY
Pogoniści przełamali się
w Poznaniu i dopisali
premierowe 5 punktów
do swojego dorobku.

Pogoniści podróżowali do Po-
znania z przygodami. Wszyscy
w klubie zdawali sobie sprawę
z rangi spotkania, więc posta-
rano się o nocleg. Nie byłoby
to możliwe bez wsparcia fi-
nansowego członków zarządu
klubu oraz weteranów.
A gdzie wspominane przygo-
dy? W drodze do Poznania po-
psuł się autokar i trzeba było
poczekać na rezerwowy. Pogo-
niści, zamiast o planowanej
18.00 przybyć do hotelu w sto-
licy Wielkopolski, dotarli do
niego po 23.00.

Początek spotkania nie
wskazał na problemy Pogoni
w drodze na mecz rundy z Po-
snanią. Siedlczanie dobrze za-
częli i już po 5 minutach objęli
przyłożenie 7:0 (przyłożenie
Przemysława Rajewskiego
i podwyższenie Mamuki Chan-
chibadzego). Posnania odgry-
zła się akcją 5+2 i trafieniem
Michała Hebdy z karnego.
Chwilę przed utratą punktów
żółtą kartkę obejrzał Dawid Lo-
rentowicz. Błyskawicznie w je-
go ślady poszedł Jesus Caniza-
lez. W grze 14 na 14 lepiej spisa-
ła się Pogoń i wróciła na pro-
wadzenie 12:10 po przyłożeniu
Giorgiego Maisuradzego. To

nie był koniec dobrych infor-
macji dla siedlczan. Chanchiba-
dze wykorzystał rzut karny, a
w jednej z ostatnich akcji me-
czu Pogoń przeprowadziła naj-
ładniejszą akcję pierwszej po-
łowy: w finalnym etapie Kac-
per Skup położył piłkę na polu
punktowym po podaniu Edu-
arda Wertyłećkiego. Po chwili
podwyższył Chanchibadze, co
sprawiło, że do przerwy było
22:10 dla siedlczan.

Tak dobrze, jak zakończyła
się pierwsza połowa, tak zaczę-
ła się druga. Po błędzie gospo-
darzy siedlczanie wyprowadzili
zabójczą kontrę. Przyłożenie
Skupa przesądziło o tym, że
Pogoń wyjedzie z Poznania co
najmniej z 1 bonusowym
punktem. Gospodarze w tym
momencie byli na deskach. Po-
znaniacy nie poddali się, pró-
bowali wrócić do gry, jednak

defensywa Pogoni była szczel-
na. Niesamowity Skup nie miał
dość i skompletował rugbowe-
go hat tricka na kwadrans
przed końcem meczu. To był
ostatni punktowy akcent
w tym spotkaniu. Pogoń wy-
grała w meczu rundy 36:10.

W ostatnim meczu rundy je-
siennej (6 listopada o 13.00)
Pogoń podejmie Orkana So-
chaczew. KS
Posnania Poznań - Awenta

MKS Pogoń Siedlce 10:36
(10:22)
PUNKTY:Najdul 5 (P), Hebda 5

(K, pd) - K. Skup 15 (3 P), Chan-
chibadze 11 (4 pd, K), Maisura-
dze 5 (P), P. Rajewski 5 (P).
POGOŃ: Asatiani, Guriłow,

Krzewniak (78 Podfigórny),
Maisuradze, Bareja (73 Radzi-
kowski), Kargol, Muszyński (52
Struczkowśkyj), Wertyłećkyj,
Lorentowicz, Chanchibadze,

Dudek, P. Rajewski (70 Dą-
browski), K. Skup, Boruc, Kor-
neć.
ŻÓŁTE KARTKI: J. Canizalez,

Białachowski - Lorentowicz,
Wertyłećkyj.
8 KOLEJKA (29-30 PAŹDZIERNI-

KA): Lechia Gdańsk - Budowlani
Lublin 28:32, Orkan Socha-
czew - Juvenia Kraków 52:19,
Skra Warszawa - Master Pharm
Rugby Łódź 30:29. Mecz Ogni-
wo Sopot - Arka Gdynia został
przełożony na 13 listopada.
1. SKRA 8 30 364-125
2. OGNIWO 7 29 266-111
3. MP ŁÓDŹ 8 28 319-119
4. BUDOWLANI 8 28 193-149
5. ORKAN 8 25 384-155
6. LECHIA 8 21 275-248
7. JUVNIA 8 12 203-252
8. ARKA 7 10 152-324
9. POGOŃ 8 5 66-357
10. POSNANIA 8 5 129-537
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KOSZYKÓWKA
UKS Probasket Mińsk
Mazowiecki przegrał
71:84 zMKS Ochota
Warszawa.

Pierwsza kwarta była zacięta,
zakończyła się remisem 23:23.
W następnej ćwiartce stołeczni
koszykarze wypracowali mini-
malną przewagę. Do przerwy
było 45:42 dla MKS.

W drugiej połowie w ofensy-
wie mińszczan zaczęło brako-
wać skuteczności. Na trzy mi-
nuty na placu gry pojawił się
grający trener Rafał Król, ale
nawet to nie wystarczyło do
odrobienia strat. Probasket

przegrał 71:84.
5 listopada o 18.00 Proba-

sket podejmie Profbud Legię
Warszawa. KS

MKS Ochota Warszawa -
UKS Probasket Mińsk Mazo-
wiecki 84:71 (23:23, 22:19,
23:15, 16:14)
PROBASKET: Skup 17, Gru-

dzień 11, Bębeniec 10, Pepław-
ski 8, Zabłocki 8, Tarnawski 7,
Czemerys 4, Czerwiński 4, A.
Wicik 2, Król, Lipiński.
6 KOLEJKA (29 PAŹDZIERNIKA):

AZS UJK Kielce - Sokół Ostrów
Mazowiecka 78:61, Isetia
WMSS - Lublinianka Basketball
Lublin 76:61, KS Legion Legio-
nowo - UKS Trójka Żyrardów
75:77, Profbud Legia Warszawa
- Tur Bielsk Podlaski 64:86,

TSK Roś Pisz - Znicz Basket
Pruszków 74:68, Żubry Biały-
stok - Energa Basket Warszawa
69:91. PAUZA: Kolejarz Basket
Radom.
1. ZNICZ 6 11 537-434
2. ENERGA BASKET 5 10 450-341
3. TUR 6 10 502-463
4. ŻUBRY 6 10 478-439
5. ISETIA 5 9 452-358
6. TSK ROŚ 5 9 400-346
7. LEGION 6 9 511-487
8. UKS TRÓJKA 5 8 386-356
9. PROBASKET 6 8 442-501
10. KOLEJRAZ 5 7 402-442
11. PROFBUD LEGIA 6 7 418-488
12. MKS OCHOTA 6 7 419-493
13. AZS UJK 6 7 439-588
14. SOKÓŁ 5 6 356-408
15. LUBLINIANKA 4 5 306-354

KS

KOSZYKÓWKA
KOBIET
Sokołowskie koszykarki
przegrały 44:59 z AZS
UniwersytetWarszawski.

Podopieczne Macieja Kruszew-
skiego przystąpiły do meczu
podbudowane serią zwycięstw.
MPKK nie był jednak w stanie
wznieść się na poziom z po-
przednich spotkań w starciu ze
stołecznymi akademiczkami.
Już do przerwy warszawianki
prowadziły 42:27.

Trzecia kwarta była popisem

ofensywnej nieudolności z obu
stron, o czym świadczy wynik
8:6. W ostatniej kwarcie było le-
piej, ale tylko ciut. Ostatecznie
sokołowianki przegrały 44:59.

5 listopada o 18:00 MPKK po-
dejmie Grot Pabianice. KS

MPKK Sokołów Podlaski -
AZS Uniwersytet Warszawski
44:59 (14:22, 13:20, 8:6, 9:11)
MPKK: Kosalewicz 11, Iwaniuk

10, Jastrzębska 9, Kiuliak 5, Zie-
niewska 4, Dec 2, Płatek 2,
Szczęśniak 1, Kobylińska.
5 KOLEJKA (29-30 PAŹDZIERNIKA):

AZS UMCS II Lublin - KKS Olsz-
tyn 39:62, GTK Gdynia - AZS
Uniwersytet Gdański 88:43,
Grot Pabianice - ŁKS KK Łódź

74:53, MKK Basket 25 Byd-
goszcz - AZS SG Politechnika
Gdańsk 71:87, Mon-Pol Płock -
SMS PZKosz Łomianki 65:53.
Pauza: Huragan Wołomin.
1. GROT 5 10 378-269
2. KKS 5 9 379-304
3. AZS PG 5 9 398-328
4. AZS UG 6 9 365-432
5. AZS UW 5 8 310-287
6. MON-POL 5 8 335-327
7. GTK 4 7 310-230
8. MPKK 4 7 257-230
9. HURAGAN 4 6 276-276
10. AZS UMCS II 5 6 257-330
11. MKK 6 6 343-462
12. ŁKS 4 4 221-285
13. SMS PZKOSZ 4 4 215-284

Nawet Król nie pomógł

Pierwsza porażka MPKK
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SIATKÓWKA
KOBIET
Przygoda NikeWęgrów
z Pucharem Polski
zakończyła się na II
rundzie. W lidze drużynie
Roberta Kupisza poszło
lepiej.

Płomień Sosnowiec - Nike Wę-
grów 3:0 (25:18, 25:19, 25:18)

Obie drużyny niedawno mie-
rzyły się na niwie ligowej. Nike
wówczas przegrała 2:3 na wła-
snej hali. Mecz pucharowy roze-
grany na sosnowieckim parkie-

cie nie był tak zacięty. W żad-
nym z setów Nike nie osiągnęła
20 punktów.
NIKE: Grabowska, Karnicka,

Michałek, Ryglewicz, Surlit, Wa-
szyńska i Kucharska (libero)
oraz Dutkiewicz (libero), Okulus.

Solna Wieliczka - Nike Wę-
grów 3:2 (25:22, 20:25, 29:31,
25:19, 15:12)

Pierwszy set padł łupem siat-
karek z Wieliczki. Nike jednak
nie odstawała od rywalek, co
potwierdziła w kolejnych dwóch
partiach. Drugi set był popisem
drużyny Kupisza. Kolejna odsło-
na meczu była niezwykle zacię-
ta, a co za tym idzie nerwowa.
Ostatecznie padła ona łupem Ni-
ke. Węgrowianki po wygranej

31:29 wyszły na prowadzenie
2:1, więc zapewniły sobie punkt.

W 4 secie grające z nożem na
gardle gospodynie zanotowały
pewną wygraną. Do wyłonienia
zwycięzcy niezbędny był tie-bre-
ak. Przy zmianie połów było 8:7
dla Nike. W decydującym mo-
mencie klasą sama dla siebie by-
ła kapitan Solnej Magdalena
Grabka. To jej ataki przesądziły
o wygranej w 5 secie, a co za tym
idzie w całym meczu.

5 listopada o 17.00 Nike po-
dejmie Wieżycę 2011 Stężyca. KS
NIKE: Bielińska, Karnicka, Mi-

chałek, Trocińska, Ryglewicz,
Waszyńska i Kucharska (libero)
oraz Dutkiewicz (libero), Go-
dlewska, Grabowska, Surlit. KS

Tydzień bez zwycięstwa
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